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H I S T O R Y I K A
M O R A L N A .

ytę&t >&£*<
$  M  <§)Łody Bazyli, był owocem nie dobrze 

^  dobranego małźeńftwa. Matka ie-
go z ro dzona z dawney Gerygordu 

Familii, lecz do oftatniego przyprow adzona 
uboftwa, obrała fobie raczey być zoną dobrze 
maiącego fię rolnika, aniżeli ftan fwoy poni­
żać przez podłość ftuzby. Mąź iey był Sy­
now cem  iednego pofzanowania w ielce g o ­
dnego Kapłana, który mu dał Wyzfzą eduka- 
cyą nad tę, k tórą miewać zw ykli wieśniacy. 
Natura dobra, wielkie umiarkowanie, doiko- 
nała fzczerość, równie go ftarfzym y  row ien- 
nikom  iego czyniły miłym. Amelia (tak  fig  

Aa na-

http://rcin.org.pl



<-H 4 M*
nazyw ała iego zo n a ) zamiaft zachow a­
nia w  fobie wfpanialości fentym entow , k tó­
ra  ieft wfzyltkich kondycyi okrafą, w nio- 
ffa do ftanu wieśniackiego, uczciwego wpra­
w dzie , lecz bardzo mato u ludzi poważane­
go, taką pychę, ktoreyby ciężko było daro­
wać W dodatkach opływaiącemu Szlache­
ctw u. T kw iało  iey uftawicznie w  pamięci, 
iakim przedtyn. zafzczycała iię imieniem, y  
aż nadto częfto przypominała fobie, że nę­
dza przyprawiła ią była o iego utratę. Allard, 

k tó ry  cnotami fwoiemi, dobrą naturą, y  oby- 

czaynością ftanowi fwoiemu przydawał fza- 

cunku , y  fzlachetności; ufiłował wymóc na 

niey, ażeby fię milfzym na wieśniackie życie 

zapatryw ała okiem. Ufiłowania iego były na­

daremne. Zażyw ał, do ugłalkania dumnego 

żony  fwoiey hum oru , wfzelkich fpofobow, 

na k tóre fię tylko dufza pałaiąca miłością zdo­
być może. Chciał przeform ować iey ferce, 
daiąc mu fię poznać na tych tak prawdzi­
wych, y  tak ciągnących do liebie rolkofzach, 
t to r e  natura ofiaruie wfzyftkim ludziom , w

k to -
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5 M *
k tó ry ch  to  bardzieyby fobie fm akowali, gdy­
b y  od pierw foey fw oiey p ro fto ty , m m ey o d ­

dalali fig. Prace iego b y ty  odrzucone, a doy- 
jnuiąca do ży w eg o  w zgarda , była ich nadgro- 

da. P o ftę p ek ten  żo n y  pog rąża ł go  w  śm ier­
te lnym  fm u tk u , nie gn iew ał go iednak; bo  

ferce iego ułaskawiała miłość., G dybym przy- 
iiaym niey  m iał z  n iey  iakie dziecię-, mawiaj 
fam w  fob ie, to  n iew in iątko  nakłoniłoby ku  

m nie ferce fw oiey m atki,. N atu ra ,zm iękczy­

łaby to, ferce , k tó re  w yniosłość czyni nieu­
ży ty m , Am elia byłaby bezw ątp ien ia poru - 

fzona pełnemi, m iłęści w dziękam i, y  m iłym  
n iew inności uśm iechaniem  % . Znalazłbym  

fzczęśliw y m om ent, w k to ry m b y  dałafię p rze ­
zw y c ięży ć  w  zn ieconey  w  fercu fwoitn ludzT 

kośc i, y  nakłoniłbym  ią ła tw o  do m oich fen- , 

tym entow »

Wiele, lat upłynęło, nim Bug w eyrzał na ie­

go żądania: lecz,przecieżA llard fzczęśkwia 

z o f t a ł  Oycem, y  rozum iał, iż iu żzb b ży ł fie- 
był moment, w  którym  miał fig mieć za ikczę,-.

śliw ego. P rzy ią ł na ręcę  fyną fw ego, z nay*.
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żywfzą iaka być m oże radością; przycifnąf 
go do fwoiego fęrca, y  zapatryw ał fię na nie­
go, iako na zadatek, k tó ry  niegdyś miał ube- 

spieczyć, y  ugruntow ać iego izczęśliwość, 
Myliłfię iednak w  fwoiey nadziei. Ciężko fię 
odzwyczaić od nałogu przemienionego w na­
turę, Amelia rachow ała iefzęze przez czas 
długi, zw yczayną w fobie dumę, tak dalece,. 
Ze Allard obawiał fię, ażeby iey iynowi fwo- 

iema nie zoftawiła w  dziedziftwie. Skłonne 
maiąc do miłości feręe, y  fiim godzien kocha­
nia, tufzył fobie przynayrnniey, ze fynek ten 

tak pożądany, w ilępow ać miał w  iego ślady, 

y  ze natura miała go pocielzyć w  tym fmutku, 

k tóry  mu zadawała miłość. Affekt iego ku 
fynowi, nie kończył fię na próżnych y  niepo- 

zytecznych piefzczptacb, Spofohnym będąc 

do dania mu w yborney edukacyi; tak dla nauk, 

które traktow ał w  młodym \yieku, iako y dlą 
czytania rozumnych kfiążek, a ofobliwie dią 
częfiych uw ag, które w  tey  m ierze czynił; 
zażył wfzelkich fpofobow do udarowania go 

tą  doikonałośęią, k to raby  m u los iego czy­
niła
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+ H  7 H *
nila m iłym , y  dala mu fi? uchronić tych me- 
fzczęśliwości, w  k tóre  była zaplątana lego 
matka. Jefzcze był przy macierzyhfkich pier- 
fiach, a AUard p iło w a ł poznać wizyftkie jego 
fklonności, y  mieć na oku wfzyftkie lego po- 
rufzenia, k tóre  to  iakożkolwiek w dziecin­

nym w ieką zdaią fi? być Gabe, y nikczemne, 
fą iednak znakami, z  k tórych poznać ieft ła­
tw o, iaka ma być W doyrzalfzym w ieku ,k tó ­
ra dufza. Maiąc baczność na nąymmeyfze 
rzeczy (naymnieyfza rzecz albowiem, memo- 
że być oboiętną dla kochaiącego, y  rozum ne­

go Oyca) rozkazał wybielić w ew nątrz fwoię 

chatkę, przyozdabia! ią uftawicznie kw iatka­

m i, y  zielonemi gałązkami; zgromadzał do 

niey naypieknieyfze, k tóre  fie w o w ey  wiofęe 

znaydow ały dzieci, w ynaydow ał im zabawki, 

y  w  nich dodawał im pęhoty, chcąc, ażeby 

fama zawfze z ich oczu wyglądała, y na tw a­
rzy  ich pokazyw ała fię wefotość. Chciał, a- 
¿eby pierwfze widowiiko oiiaruiące fie. fyna 
iego oczom , było widowiikiem kontentiuą- 
ę y m , y  żeby wefołość naypierwfze w fe rcu ,
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* K  8 H *
lego otrzym ała mieyfce. Jakoż, od tych to  
podobno zew nętrznych impreffyi, które w  

zmyiłach nafzych zofławuią otaczające nas 
rzeczy, zawifło uformowanie w  nas dobrey, 
łub złey natury. Dla czegóż przebóg nie u- 
fi ło w  ano fzczęśliwym nadać naturę nafzą 
kfztąłtem , otaczaiąc kolebki nafze wefołcmi, 
y  Przypadaiącemi do ferca rzeczami2

V . ■- \

Mały Bazyli roił, y  dawał iuż  w  fobie wi? 
dzieę fęrce na wfzyftko pow olne, pamięż 

fzczęśiiwą,» poiętność Żywą; lecz przytyty 
wydawała lig w  nim płęchość, y  ikionność 
do proznosci. Uroda i ego była a r c y m iła ,  
izygnom ia delikatna, a mina arcy-w efoła, 

; m bardzięy ppitępow ał w  la ta , tym  Oyciec 
iego bardzięy ufiłow ał zafzczepić w  fercu ie- < 
go  cno ty , k torę fą żrzodłem  fzęzęśliwości 
Wfzełkiey kondycyi ludzi. Pracował uftawk 
cznie około  w  zmacniąnia dobrych ikłonno- 
ŚCI, które w  nirn upatryw ał, zażywaiąc na­

w et do tego, włafnych iego defektów, y  uli- 
łuiąę na iego ie obrocie korzyść. Nie wprzód 

go  naucza rozm pnie rozm aw iać; aż  go przy-

zw y-
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♦H  9
¿w yczaił do należytego poymowanra rzeczy, 
Bral go z  fobą w  pole, y  obiera! do iego re- 
kreacyi 11 ay rolko fzniey fze iakie tylko być mo­
gą mieyfca, kontentow ał fłuch iego miłym 
ptafząt śpiewaniem, y  dawał mu fię poznać’ 
na przyiemnym drzew leśnych cieniu, na ko u- 
tentuiącey oczy ludzkie zabawiał go mura­
wie:, czynił go częlto uczeftnikiem rozryw ek 
paiłerikich, y  rolniczego ukontentow ania; 
k tó rzy  wyśpiewując wefoło, w  pracach fwo- 
ich nię znali tęiknicy. Spodziewał lię, źe pre­
zentując mu powabne wieśniackiego życia 
portrety, ferce iego do zakochania fię w  nim 

pociągnie. Z  tym  wfzyftkim , iłufznie oba­

w iał fię, ażeby matka iego nie odebrała Ikutku 

tym  impreflyom, które fam w  fercu iego czy­

nił. Pycha nie maiąęa próżnych honorow , 

k tóre  iey fą pokarmem, nie łatw o zginie, dla 

teg o , że iey nic nie fprzyia. Jęczy ulław b 

cznie \v podłym ukryta ¡tanie, y  przez ciężhi 
fm utek łatw o lię wydaic. Amelia, utraciwfzy 
iu ż  tę  godność-, k tórą iey było dało urodze­
nie, ulitow ała Sprawić, ażeby przynaym niey

iaki
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jaki cien te y  zacności, wydaw ał fig w  iey fyn* 
ku- Ubiór, który mu dawała, nie był w praw ­
dzie bogaty, lecz był izacownieyfzy, y  przy* 
ftoynieyCzy naci ten , k tóry  wieyikie. nofzą 
dzieci, kofzulka z  przycień%ego płótna, w łó- 
fy kfztałtnje akkcmodowane, fukienki pa w et 
iego, lubo ludziom dyftyngwowanym  uiebar- 
dzoby przypadały do gul tu, były dla niego o- 
zdobą gniew  fprąwuiącą ludziom , w  ofobię 
iego upatruiącym fyna row nego fobie wie­

śniaka, Zaleca mu uĄawicznie, ażeby fie z in- 
nemi n;e w daw ał bardzo w  podufałość; przy­
pominała mu co m om ent zacność iego Przod­

k ó w ; ubolewała nad nim, źe nię był tak go­
dnie, iak oni urodzonym ; k ro tk a  m ów iąc; 
czyniła go niefzcześliwym^ przyprowadzając 
go  do tęgo, ze żałow ał tych płonnych powa- 

b o w , od których Oyciec, pragnął odwrócić 
iego feręe. -

Adard dziedziczył tę  proltą wprawdzie, lecz 
grun tow ną Filozofią, która nie zakładaiąc 
feczgśłiw oścr w  bpgaćtwaęb, y  wyfokich fto- 
pniach go dnosci, znayduie ią, gdy iey do te­

go
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* H  «  H *
go nic nie przefzkadza, w  zażywaniu tych 
dobr, które natura ofiaruje fwoim dzieciom 
\vm iłości, w  przyiaźni, y  ćwiczeniu %  w  
tych ęnotaęh, k tóre  ludzi śęiśle łą c z ą , czy* 
piąć ich ieftnych ku drugim dobroczynnemu 
Dla przytłumienia na-.fienia pychy, k tóre iuż 
było rzucone w  ferce iego fyna, y  o ktorego 
to  wzroft pilnie fig ftarano, u (iłował w  lad W 
niego te  ludzkości fentym entą, ktorem i fig 
fam rządził. Dawał mu fig poznać na tey 
ęzyftey roikofzy, którą zoftąwuie po fobie mi- 
łofięrny uczyńęk. Był fam niegdyś pociefzy- 
ciełetn ftrapionych, pbro/icą fłabyoh, podpo­
rą ludzi od fiebie ubożfzych, pragnął, ażeby 

y  fyn iego w  tym  naśladow ał, y żeby czgfto 

kontentow ał fig tym  nąypigknieyfzym, iakie 

tylko może być w naturze widowiikiem, to  

ięft radością y  w dzigcznością, które lig ma­

low ać zw ykły  w  oczach człow ieka, gdy fig 

mu zoftaiącemu w ucilku, daie ratunek. Są- 

fiad nafz choruie, mówił czgfto do Bazylego, 
podobno grunta iego nie tak dobrze bgdą u- 
prawne, iak gdyby fam doyrzał pracy fwoich
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* H  12 H *
rob.otnikow, zaprow adź ua rolg iego nąfze 
konie, chądź fam ząp ług iem , y  gdy flabym 
iefzcze będąc, o kiiu zaydzie ną  fwoie pola, 
niech widzi, że nie ieileśmy mu niewdzięczni 
za tg uhIiiqŚć, z  k tórą  ftarafię o nafzą przy, 
lazn, Bazyli fzecii natyehmiafł, y  może być, 

że  go do tego równie próżność, iak dobra 
pobudzała natura; ftarał fig nąwet, ażeby pra- 
ęa iego znaczny gofpodarzow i, na ktoregp 
pracowai roli, uczyniła pożytek. Ten potym  
nie zażyw ał ow ocu pracy rąk iego , bez p- 
świadczenia mu za to wdzięczności. W yma­
w iał tpile imię to Bązyx,i, y  w y d a ł iię na ie­

go  pochw ały z tym wyrażeniem , y  z tą rze­

telnością, na którą, fama tylko przychylność 

zdobyć iię. może, AHard do tych pochw a^ 

k tó re  fynow i iego daw ano, przyłączał fwoie. 

Wyfla w iał z wielką ufjnośęią dobre iego li­
czy n ki, d o  których mu fam był przywodzcą. 

Głafzęząc iego prożność, gdy czynił dobrze, 

gdy  pokazyw ał pragnienie być pożytecznym , 
gdy wyświadczał innym uiługi z tą  ochotą, 

k tó ra  to fzacownieyfza bywa nad fąme do­

b ro .
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brodzi eyftw a, poniew aż icft dowodem ze  i  
dobrego pochodzą ferca, fpodziewał fig oder­
wać go od tych ćhimerycznyob, y  otnamiaią- 
cych dobr, k tóre mu codziennie przekładano 
przed oczy. Co żeby mu fig pow iodło, za­
ży ł arcy - flodkich łańcuchów przyiaźni, bo 
flodfzych iefzcze nad łańcuchy miłości. Brat 
y  fioftra, to  ieft Lucya y Marcel,in, dla prze- 
cudney fwoiey urody, dla row nego z Bazy* 
lim w ieku, dla natury uform owaney jedynie 
do m iłości, a ofobłiwie Lucya dla przedzi­
w nych fwoich w dzięków , zdawali mu fig do 
w ykonania iego proiektu za nayfpofobniey- 

fzych. Sprowadził ich do fiebie, wynalazł im 
■zabawki, w  rozryw kach ich dodawał im o- 

ch o ty , fporządzit im mile kontentuiące ro­

lko fzy , których razem z niemi Zażywaiąc, 

bardziey ie iefzcze pomnażał. Oczy Rodzi­

ców  w  ten czas tylko w  dzieciach w zniecaią 

boiaźń, gdy fig w  nig zawfze wydaie furo- 

wośd, lecz gdy niemi kieruie dobroć, gdy za- 
patruią fig z ukontentow aniem  na młodego 
Virieku rozryw ki, czyniąc ie niewinnieyfze-
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1 4  H *
m i, nie umnieyfzaią roikofzy ich , y  Wefo.

Bazyli w  fzefnaiiym iu i  zoftawał roku. 
Czuł w  fobie wewnętrzną Jakąś odmiang, nie 
mogąc fam peiąd, Coby iey było przyczyną. 

Niefmakował iuz w  tych rzeczach, k tó re  
przedtym  kon ten to Wały iegb ferce; haprzy-

. 1 y  mu fi? te rzeczy> t to re  go przedtym 
haytmłey rozryw ały: Co dzień inniey fig w

im pokazyw ało Wefofości, lubo zadney do 
fmutku nie miał przyczyny. Matrelłin iego 
przyjaciel, Marcełlin n aw et, mniey mu iuz 
był miły. Przedtym, nie mógł fig bez niego 
obeyśd, rozryw ki mało dla niego miały w  fo­

le póW abow, gdy ich Zażywał bez niego; 
lecz od hieiakiego iuź c z s Ł ,  dla oddalenia 
go od fiebie, wfzelkich zażywał preteztow . 
W olał zoftawad fam, gdy fig nie zabawiał z 
Lucyą. Zapędzał z nią razem trzodg na miey- 

fca nayodłegłeyfze, y  przepgdzali oboie dni 
całe, nie mówiąc do fiebie Iłowa, a naymniey- 
fzey z  tąd nie czuiąc tglktticy? Poglądali na 

fiebie wzaiemnie, wzdychali ferdecznie, a prze-
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44 i5 M*
c ie i nie fpufzczali-z fiebie oka. Częftokroć 
*oc pokazała fię, a oni nie myślili naw et ie- 
fecze o powrocie do wfn Połaie mię moy 
Oyciec mawiała Lucya; będzie m,ę także ła 
iałam oia Matka, odpowiedał Bazyli; lecz ko­

chana Lucyo, nie ftoię o to , niech mię łaią cO 
W ieczór, byłem tylko dni wfzyftkie moiego 
Życia mógł z tobą przepędzać. Niewieffl przy­
czyny, lecz w  teft czas tylko w  fobie czuię 
Ukontentowanie, gdy żoftaiemy fatnl tylko Z
fobą. Kocham mocno moiego O yca *
jZ tym  W fzyftkini... .  Ach! Wftydzę fię przy 
żnać ci fię.. • • Kochana Lucyo* bardziey cię 
iefzcze kocham  had niego. Y ia także , od­
powiadała L ucya.. . .  Lecz kochany Bazyli, 
i l e  czyniemy, ze nie kochamy nafzych Rodzi­
ców  bardziey .. . .  T ak wiele nam czynią do 

brodzieyftw!

Nikomu nie w ylaw ili byli fwoich feńty- 
inen tow , fami naw et o  n i c h  nie w iedzieli, a 

przecie żadnego nie było w ieśniaka, ktore- 

m uby nie były iuż wiadome. Oyciec Bazy­
lego, Rodzice Lucyi, zapatryw ali fię z  wielką
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•*K I<5 H *
fatysfakcyą, naw zaiem ną ich ku fobie miłość. 

U patryw ali, że byli godni fiebie, y  zamyślali 
W krotce ich złączyć. Aliard ofobliwie,kto- 

rem u miłość podawała do ferca nayżyw fzedo 

fzczęśliwości fwoiego fyna zmierzające ży . 

fczenia, pragnął mocno uformować ten ścilły 

Związek, któryby go  przywięzuiąc do w ła- 

Tnego ftanu miłym łańcuchem miłości, y  ffodką 
folkofzą w ieśniackiego Życia, nie dopufźczal 

żałow ać okazałfzego, lecz mniey bez Wątpie­
nia fzczpśliwego lofu. Uczynił iuŻ do tego 
Wfzyftkie potrzebne kroki; y  nadały ffiu fig 
Snz były dobrze. Kodzice Lucyi wielki ku 
niey maiąc affekt, a fzacuiący mocno honor, 
y  poczciw ość, zezwolili z wielkim w dzię­
czności oświadczeniem na Allarda Żądanie, 
nie tak d la te g o , ze byt od nich bogatfzym , 
iako dla teg o , ze był naycnotliwfzym w  ca­

łym owym  Powiecie Obywatelem. Potrzeba 
było lefzcze do tego Zezwolenia Matki Bazy­
lego , Oyciec iego , rozkazał mu, ażeby ią o 
to  fam profil. „  Kochane moie dziecię, mo- 
Wiłdo niego, wiefz iak cię ferdecznie kocham.

Zo-
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Z oftaię  te raz  w  tym  w ie k u , w  k tó ry m  nay-

w ięk fzą  ćzuię roikofz, gdy  fię o tw o ie  Haram 

dobro. S zczęśliw ość tw o ia  fynu m oy, fzczę- 

śliw ość m ów ię tw o ia , Jedynym  ieft m oich 

m yśli celem , c h c ę , azebys z y ł fzczęsliw ym , 

y  pragnę przed śm iercią iefzcżo mieć rofkoiz z  

zap atry w an ia  fię na u g ru n to w an e  tw o ie  do­

bro . M iody w praw dzie  ieizcze ie fteś, lecz 

czy  m oźez k to  u ikarzać fię, źe  żo fta ł p rędko  

fzczęśliW ym ? zam yślam  cię ozenie! L iicy ą , 

tę  kochaną L u cy ą , k tó ra  Wiem ze  ci fię po ­
d o b a , ( lu b o ś  mi tego  n igdy  n iep o w ied z ia ł)  

obrałem  ci za oblubienicę. R odzice iey  da­

d zą  ci ią  c h ę tn ie ; lecz ufilnetni tW oiemi p ro - 
źbam i, y  naylagodnieyfzem i iakie ty lk o  być 

m ogą fpofobami, nak łon  tw o ię  M atkę, ażeby 
fię nie fprzeciw iala pbftanow ieniii tem u , k to -  

re ci ieft tak  p rzy zw o ite , w iem  ze  n ie ła tw o  
n a  to  zezw oli. Nie będąc k o rite n ta , z e  ieft 

z o n ą  W ieśniaka, lubo y  ty  iefteś w ieśniakiem , 

m oże być, ze  fpodziew a fię iefzcze p rzez  k re ­

d y t fwoifey fam ilii, w y rw a ć  cię z f ta n u  te g o  

z e  w fzyftkich nayfzcześliw fzego, azw łafzcza

B  dla
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dla tych, k tórzy  fą w nim urodzeni. Szanuy 

tw oię  M atkę, kochay ią; lecz nie day fig u-  

wieść iey dumnym mowom. Synu moy! ko­

chany fynu moy, nie w aż fig w zgardzać tym 

lianem, w  którym  Przodkowie tw oi żyli, ży ­

cie w  nim ieft życiem fpokoynym, życiem nie­

w innym , życiem cnotliwym . W  pierwfzych 

naw et gofpodarftwa tw oiego latach, nie wie­
le doznafz trudności. Mafz fily, a ia mam 
doświadczenie, wzajemną fobie będziemy po­
mocą. Gdy bgdziefz czynił u (ługi twoiemu 
Oycu, y  Iłu chał rad tw oich przyiacioł, uyrzyfz, 
ze  we wfzyftkim będzie ci fprzyiało fzczęście. 
Pokoy y  radość panow ać będą w tw o iey tna- 
łey Familii. Jednym duchem wfzyfcy fię rzą­
dzić będziemy, a bez różnicy w ieków, zgo­
da ziednoczy nafze ferca. Przy fam ym naw et 
życia moiego fchyłku, myśląc o tobie, drżącą 
moią ręką będę kołyfałm ałe tw oie d z iec i.... 
Bazyli chciał odpow iedzieć, lecz nie mógł. 

Głos u tracił; oczy Jego zalały fig łzami: po- 
fzanowanie, y  miłość fynowlka w yprow a­
dziły także Izy  z Oycowfisich oczu . Ame­

lia
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lia  Widziała koniec teÿ tak  do płaczu wzbii- 
dżalącey fceiiy. Allard zoitaw ił ią z fynem* 
fpodziewał f i |  albow iem , źe rozrzew niona 
Bazylego ferce; miało W niey porufzyd w nę­
trzności, Jakoż t  początku-dóiyd fzcżęśli wi# 
popierał fwoy Interes, rozrzew nił iey ferce* 

rzucił fię na iey fzyię, fkrópił iagody iey arcÿ- 

flodkiemiłzami. Matko mola,Zawołałgtofem, 

y  po kilka krod ràzy przerywanym  łkaniem* 

Matko moïa, będę fżcżęśliWym, ieżeli tylko 

ty  nim być mi pozwolić ZećhceKz. Baią mi 

Lućyą, Lucyą naypięknieyfzą, y  naygodniey- 

fzą  miłości We Wfi nafżey Panienkę, Lućyą* 
k tó rą  wfzÿfcy moi rowienniCy kochaią fer-< 
decznie, a która mnie tylko famego kochâ. 
Mogłżeś o tym  pomyślid, przerwie mu m owę 
Amelia beZ gniew u w praw dzie, lećż z po­
gardą, m ogłżeś kiedy 0 tym  pomyślić? Czy- 
liżby fyn prawdziwie mię Rbchaiący mógł 
kiedy zamyślad 5 m alżeńftw ie, k toreby mię 
bardziey iefżcze uniżyło ? Nie prźydawayże 
miuclikoW, pozw ol, niech ci obiorę za żonę 

rów ną mnie, ktorąbym  bez Wftydu mogła Ha- 
B % »wad
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zw ać moią Córką. Bazyli chciał iey odpo­
w iedzieć, lecz mu nie dopuściła, zażyła dla 
uięcia go fobie tych iz tuk , k tóre czeitokroć 
kobietom  ża naygruntow nieyfze ftużą racye, 
y  które prawie zawfze fprawuią, że  w  zamy- 
Iłach fwoich odbieraią fkutek; wikrzefila w  
fercu fw oiego fyna paffyą próżności, k tórą 

miłość Oycowika nie co była przytłumiła, lecz 
nie m ogła iey  z gruntu  W ykorzenić. Tak 

dobrze umiała przekonać iego umyli, ze do- 

kazała, iż  pragnął z taką ufilnością zerw ać 

fwoy maryaż, iaką miał radość, gdy mu opo­

w iedział iegó O yciec, że iuż był zakończo­

ny. Ażeby Ugruntowała fwoy tryum f, po­
biegła natychmiaft oznaymić go Rodzicom Lu­

cyn Chciała, ażeby okrutny ten afront był 
Wieczną między temi dwoma familiami nie­
zgody  m ateryą, y  nieprzyiaźni. Przybiega 
do domu Lucyi, y  natychmiaft ruinuie w  nim 
tę  miłą w efołość, k tóra  dla peWney nadziei 
przyfzłego ukontentow ania, w  nim królo­
w ała. Po wftaią wfzyfcy, idą ku niey z Wiel­
ką radością, otaczaią ią  w  ko ło ; fluchaią z

nie-
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n iecierp liw ością, m niem aią z  p o cz ą tk u , ze 

p rzychodzi, ażeby  była uczeftn iczką teg o  u- 

k o n te n to w a n ia , k tó re  złączen ie dw óch mi­

łości godnych ofob, w  feręach ludzkich  fpra-
w uie, n iedługo iednak w  ty m  zoftaią błędzie.

U śm iechanie fig w yrażąiące w zgardę poprze­

dza iey deklaracyą. ZnayufzczypU w lzą, m- 

k ą  ty lko  być m oże w zg a rd ą , ta rga  o w e zw ią­

zki, k tó re  m ąz iey M  by ł uform ował- Ną- 
pełnia żalem  niew inne ferceLucyi, w idz i pły­
nące iz v  z  iey  O C Z U , lecz  iefzcze z  łez  ty ch  

p rąga  fig, N adchodzi W tym  niefzczęśiiw ym  
m om encie AHard, na tw arzy  w fzyftkięh wy 
czy tu ie  fwpig niefzczęśliw ość. Pow raca śpie- 

fzno do. fw o iegp  dom u, trapiącą fercę pok ty - 

w aiąc  rofpacz, S potyka fig z fwoim  fynem, 

poziera  na niego o czy m a , w  k tó ry ch  z ą l y 

w zg a rd a  doikonale by ły  odm alow ane. Ba. 
ży li obaw ia iący  fię g n ie w u , czu ie w  fęr.cu 

pociechę, dla ię g o  m ilczen ia . N ie poym u-e 

te g o , że  m ilczenie to  ie ftznak iem  dufzy r a z .  

ią trz o n e y , "y żadney n ieprzypufeczaiącey no- 

, d e c h y ; nie zan iedbyw aża łow ać za  iw oym e-
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ro fh o p n y  poftępek, brzydzi fię lekkom yślno­
ścią y  p różnośc ią  fw oią, lecz czyliż m ożna 

fundow ać fię na żalaęh tak  ploęhey, y  lekko- 
m yślney  dufzy?

Dom Allarda będąęy przedtym ftolicą po« 

dufałości, rozrywek, y  fzczę ś.cia, fiat fię pomie-, 

fzkaniem nieśm iałości, nieukontentow anja, 
y  tę tn ic y . Affekt macierzyńfki, ktpregoBa­
zyli doznaw ał, nie nadgrądzał mu za tę  fa- 
priliarnośd, w  ktorey arcy-ffpdką ieft rzecz, 
zyć z  tak miłpśęi godnym, iąkim był Afiard, 
Oycem, Czafem łudził 'fię iefzcze chimery- 
ęznerni nadziejami, częścjey iednak trapił lig 
wftydęm, k |o ry  w  nim rodziła iego lekkość, 
y  żalem, ze zafmucił feęce nayukpphańfzega 
fwpiego Oyęą. W fzyftkję dni fwoie przepę* 
ozał w  nieukontęntowąiu, y  fmutku, Z tym  
wfzyftkim, w  tym iegp niefzczęśliwym Ąauie, 
zoftawała mu iefzcze iedna ppciechą, k torey  
ra w e t niepowinięn fię był fpodziewać. Mar-, 

cellin ow, k toręgo on zaniedbał, Marcęłlin, - 
ktorego on był w zgardził iipfirą, dotrzymy- 
yrai mąi wiernie p rz^ ia in i, ftąrał fię. wfeeł-

kiem i
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klem i fpofobamr rofprofzyć ten  ftnutek , k tó ry  
n ie z n a c z n ie  nifzczył iego  przyiaciela, Radby 

b y ł wfltrzefid w  nim  guft do tych  rofkofzy, 
k tó re  nayw ifkfzem i iob w  dziecińftw ie by ły  

delicyam i; lecz nie m iały iu z  w  fobie żadne­

g o  dla B azylego  ftnaku. G w ałtow ne paftye
w z i ą w f z y  w ferc u n a fzy m  gorę, n ie  ty lko  naa

czyn ią  n iefzczęśliw em i, trzym aiąc dnfze na- 
f?ą  w  ściiłych w ięzach, lecz nad to  odbiera ią  
im  iefzcze fmak W rzeczach, niew innych,, k tó ­

ry  iak ty lko  raz u tra c ą , nigdy fif w  nich nie- 

odradza, chyba gdy doikonałe burzliw ych  tych. 

paflyi naiłąpi-uipokoienie,..

P rzez kilka iuz miefięcy Alłard z fwoim  

fynem  ży li W te y  ip o k o y n o śc i, albo raczey 
w  tey  okropney  m elancho lii, k tó ra  zg ryź ll- 
w fza częftokrod  by w a nad n aygw ałtow n iey  ■

* fzy ftnutek. Gdy A m elia, k tóra d la  dum ne­

go fwotego hum oru , y  rad fzk o d liw y ch , p rzy ­

czyną  by ła w fzyftkich ich niofzczfśU w ości, 

do  n o w eg o  im iefzcze um artw ien ia dała oka- 

z yą. Z ału iąc , iako fie dorozum ieć m ożna, 

ae  była p rzy czy n ą  panuiącęy w  fwoim  ¿om w

»ler
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niezgody, lecz az nadtp będąc dumną, ażeby 

ża l fwoy oświadczyć m ogła, ftała iię pa- 
ftwą w ew nętrznego Imutku y  żalu. Widzia­

n o , ze  co raz Aa wata iię nędznieylzą, lecz 

nie m ożna było dociec przyczyny |ey  cho­

roby. Równie umykała iię fyna fwoiego ka- 

reffom , jako y  męża fwoiego w zględom . 

Allard, \y k torego oczach nikt nie był win* 
nym , iąk tylko zaczynał być nięfzczęśliwym 
Zażywał wfzeikich fpofobow na przyw róce­
nie dawnego iey ditiży ipoczynku y  pierwfee- 
go  zdrowia. Starania iego były ę iep o |y te - 
czne, a ftan zony iego, ftawał Iię co raz nie- 

beśpiecznieyfzym. Gwałtowną maligna przy­
łączona do niebeśpiecznych paroxyzm ow , 
odebrała im w  krotce nadzieię zachowania 
iey przy  życiu. Syn iey, y  mąż nie oddalali 
fię od niey na moment; każdy z nich trzym ał 
ią za iednę rękę. Bazyli ikra piat łzami lożko 
fwoiey M atki, a Allard poglądał, na nią pły- 
Waiącemi w e łzach , y  wyrażaiącemi miłość 
oczym a. Porufzona naoftatek do żyw ego 
tym  tak  uymuiącym za  ferce widowi/Idem,
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dała mącierzyńlkiey miłości, wdzięczności, y  
ludzkości przełamać, y przezw yciężyć w  fo­
bie pychę. Wfpaniale fię przezwyciężyła, y  
Wziąwfzy iedną ręką za fzyię fwoiego męża, 

a drugą za fzyif/yna, przyciągnęła ich razem 

do fwpich pierfi. Rozumiała ze żyć zaczy­

nała , y  ze  miałą ftątecznie zażyw ać delicyi, 

z  łakow ey fytuacyi; lecz porufzenje iey tak 

było gw ałtow ne , ze  zoftawać w niey długo 

nie mogła. W padła w  krotce w  wielkie mdło­
ści, Bazyli będąc przy M atce, nie wiedząc 
coby miał czynić, tak iak y  ona potrzebow ał 
ratunku. A Ałlard ftrapiony, nie był fpofo- 
bnyrn do dawania go im oboygu. P rzyw ró­
cono ich fzczęśliwie do życia, w  otrzeźw ie­
niu iednak Amelii, wiele użyto trudności. 
Ledwie co o tw orzyła  oczy, zaraz w yczytać 
W  nich było m ożna, iż miała odbłąkany ro­
zum . Po fłabości albowiem iey , naftąpiło 
fzaleńftwo, w  którym  paiTuiąc fię, bardziey 
jefzcze bać fię kazała o fwoie życie , y  ferca 
wfzyilkich przytomnych wzbudziła do poli­
tow ania. Jakoźkolw iekltarano fig utrzymać

%
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¡tą, w yrw ała fig, z ftyoiego łożką, rzuciła fig 
do nog  fwoiego fyna, biorąc go za fwoiego 
mgza, y  ikrapiaiąo ie łzami, uprafzała gospo- 
kornie o przepuszczenie, iż  była przyczyną 
tak  w ielkiey iego zgryzoty. Mówiła do nie­
go  z żalami: wielkiego pofżanowania godny- 
ipężu, wyświadcz łafkę niegodney ciebie żo ­
nie, daruymi Allard^ie, ukochany moy Allar- 
c j z i e .S c i l k a ł ą  fiinię zą kolana Bazylego, 
y  m ówiła daley: przywro^ lynowi twpiemu 
przyia.źń. Ja ięftem! ia fama! ktoram. go z. 
tobą poróżniła, Obroci\yfzy iię potym  do 
zapatrujących, fię na tę  tak rozrzewniającą fee­

rię , Wołała żałośnie: nic mi nie odpow iada; 
przyłączcie proźby wafee do moich; p rzy­
muście go, ażeby mi przywrócił miłość, kto- 
rąm  w zgardziła , y  ktorey dopiero teraz po- 
znaię fzącunekv, . .  Lecz przebóg* milczą 
w fzyfcy.. . .  Wfzyfcy oniem ieli! „  Jakoż nic 
W teo czas nie mówili. Pleban, medyk, ko­
biety  przytom ne, krotko mówiąc wfzyfcy pła­
kali, a AJlard z fwoim fynem źałpfnemi iękami 
rplpacz fwoię oświadczali.
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Gdy minął ten m om ent, w  którym  wid o* 

wifka ftrafzne y niefpodziane czynie zw ykły 

łudzi m artw em i, poczęli wfzyfcy zwieiką u* 

iilnością ratow ać chorą, która fobie tak do* 

ikonaie wfzyftkich zniew alała ferca. Zanie* 

fiono ią na łoźko, aPanChablais, który z mi­

łości ku narodowi ludzkiemu, poświęcił fi© 
iuz był całego na uSugę wieśniaków,, y  k tó­
ry  przez pilną fwoię applikacyą, tniany iuź 
był na ten czas , za naydoikonalfzego w  ca- 
łcy Europie M edyka, ufppkoił w  niey fzczg- 
śfiwie krew  tak gw ałtow nie zburzoną. Tu* 
fąył naw et fobie, źe gw ałtow ne te w  niey po- 
rufzeniu, nie tylko iey nie miały być fzkodli- 
w e , lecz nadto dopomoc ięy miały do zdro­
wia. Nie omylił fi©; gdyż lekarftwa dane iey 
od nięgo, uczyniły pożądany fkutek, zdawa­
ło fig, źe nabierały dzielności z rą k , z  k tó ­
rych ie biała; to  ieft z rąk Ałlarda, y Syna; 
fi|edyk nje rozkazyw ał fig. im oddalać; Czg- 
ftokroć albowiem, pr-zy wracaiąc dufzy pocie­
chę, przywrócić można ciału zdrowie, Ame­
lia hezwątpienia w inną byłą przywrócenie

?dro-
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^drpw ia fw ego, tey  czyftey rofkofzy, k tórą 
czuła w  fobie z  upewnienia, ze ią prawdzi­
w ie kochano. W yczytyw ałą w  ofczach fw o- 

iego lyna', w  troikliwosci wydaiącey Jie w  

każdym  iego fkinieniu, y  przez rożne poru- 

fżenia, iak ją niezmiernie kochał, y  iak iię 

niefzczfśliw ym  iey ftanem trapił. Ciefzyła 

go  fama z uczuciem delicyi w  famych fwoiph 

boleściach. Poznawała także przez ftaranie, 
k tó re  miał o niey mąź iey ukochany, przez 
pełne miłości względy, k tóre iey czynił, y  
przez troikliwe uiługi, iak fie utracić iey o- 
bawiał. Ach! mogłam być fzczęśliw a! mó­
wiła do nipgp łzy  wylewąiąc! miałam w  tw o- 
iey  ofobie. arcy-w iernego  przyiaciela, nay- 
godnieyfzego miłości męża, nieporownaney 
cnoty  cz łow ieka .... Nieftetyz! ftałam.'figfa­
mo chcąc niegpdną ciebie, y  dopiero teraz 
gdy mi %  rozłączać przychodzi z światem, 
zaczynam  fi§ poznaw ać na prawdziwym m o­
im fzczęściu! ferce tw oie ofiarowało mi za- 
wfze to  praw dziw e dobro, a moia obrzydli­
w a pycha wrzgardzała zawfze wielkim tym

twoim
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tw oim  dobrodzieyftwem. Ach! gdyby mi Bog 
pozwolił życia, iak odmienne byś w e mnie 
oglądał fentymenta! Allard famym iey tylko 

miłości oświadczeniem, y wylanemi łzami na 

to  odpowiadał. Lecż przeftał w krotce pła­

k ać , Pan Chablais przyw rócił mu nadziei?. 

Polepfzenie zdrowia Amelii było oczyw ifte: 
przez długi czas nie mogła przyiść do fiebie, 

a ufilność Allarda w  ftaraniu fig o iey zdro­
w ie , y  w  dawaniu iey ratunku zawfze była 
nieodmienna: tak fig zawfze fpraw ow ał, ia- 
ko prawdziwie życzliw y przyiaciel, k tóry  
zazw yczay niewymowną Unofi fig radością; 
gdy ogląda oddalonego przez nieiaki czas 
przyiaciela fwego powracaiące fig do fiebie 
ferce. Gdy iuż nie widział pótrzeby troika- 
nia fig o zdrow ie fwoiey żony, ftarał pozba­
wić fig tey  boiażni, k tó rą  mu dobrze w iado­
ma iey natura fłufznie fprawiła. S^gdziwy al­
bowiem maiąc w iek; y  doikonałe doświad­
czenie, poznaw ał, żemiepotrzebai było do­
wierzać obietnicom uczynionym  w  takim mo­
mencie; w  którym  ferce wfzyftko przyobiecać

ielt
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left gotow e; poki tylko trw a W ńas portifźe- 

nie, wymufza na nas cżgftokroć obietnice, 

o  których zapominamy lak ty lko toż poru* 

fzenie uitaie. Lubo-wigc ferce lego bardżiey 

a niżeli ćzyie było  na Wfzyftko pow olne, 

Chciał iednak, ażeby nawrócenie iey famemU 

ty lko  był winien rozum ow i. Rzetelność, 
-wielką ma zawfze ikutecźność, lak tylko od' 
w yfokiego humoru, y okrucieńfcwa ieft dale­
ka-. Bez pokryw ki w ięc, opowiedział iey 
przyczynę fwoiey boiaźni, y  o tw orzył żąda­
nia. Niebiofa nakłoniły cię do moich myśli, 
m ów ił do fwoiey żony, zdaie tni fig naw et, 
ze nie dla czego innego fpuściły na ciebie tak 
niebeśpieczną chorobę, tylko ażebyś fig n a *  
czyła być z  przywiązaniem do tego, ktorego 
fam tw oy  obowiązek, a ofóbliWie Wielka ku 
tobie miłość, roikażywała Wzaiemnie kochać. 
Miałem prawdziwą przyczyno, mówił daley, 
tilkarzac fig na ciebie; oziębłe twoie Ze mną ^  
poftgpowanie, pogarda, y  wynioflość, odda­
liły mig były nie co od ciebie. Przyznaig d  

fig fzczerze, rozumiałem ze iuź na Zawlze od-

Wro-
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w rociio  ftę było od ciebie moie ferce; lećż 
miłość, która fię raz zapali w  ferću poczciwe­

go  człow ieka, nie może nigdy zupełnie za- 

gafnąć. Miłość moia ku tobie oży ła , odzy- 

Ikała naw et wfzelką moc fw oię, gdym c if 

Zobaczył W niebeśpieczenftwie. Przywróci­

łem ci tnoy a flek t ,  coś ty  wdzięcznym przy­

jęła fernetti; płakaliśmy w zaierhnie, łzy te  
w yprow adzała z ferca nafzego m iłość, y  po­
znałem w  oftatnim tym  moim niefzćzęściu, 
łak ieft rzecz miła wylewać łzy z miłości* 
Lecz w  krótkim  czafie żal tw oy  gorzk i, y  
gw ałtow ność tw oiey choroby, przyprowa­
dziły mnie do rofpaczy, a po rofpaczy lłodka 
naftąpiła nadzieia. Powracaiąc fię do życia, 
przyw róciłaś fercu moiemu ukontentow anie, 
fprawiłaś, że zaiaśniała w  nim iutrzenka fzczę- 
śliw ości, ktorey do tych czas iefzcze niezna- 
łem, Nigdyś albowiem kochana moia Ame­
lio , nigdyś iefzcze aż do owego czafu, nie 
Weyzrzała na mnie była prawdziwą miłość 
W yrażaiącym o k ie m .. . . Obchodzenie fif 

tw o ie .. . .  Lecz daymy iuź pokoy tym  uikar-
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źaniom fi? . Ten tylko w  pamięci bgdg mia! 
m om ent, k tó ry  mi dal godną kochania żong, 
M g  g 0 miał zaw fze,przed oczym a, ażeby 
inne nadgpuiące momenta, były mu podobne. 
Amelia chciała m ów ić; lecz im bardziey k to  
uczuie w  fobie miłość, tym hmiey do wym ó­

wienia fig znaydiiie w fobie łpofobnóści; rzu­
ciła lig na fzyie fwoiego m gża, przycifngla go

mocno do fiebie, a oczy iey fame dolkonałym 
ferca były tłumaczem;

Allard nagotow ał iu i  byffig dobrze na tg 

konw erfacyą, a zatym m ógł ią daley pocią­

gnąć. Ukochana moia Amelio ; m ówił, nie 
bgdziefz fobie miała Za Urazę, że tw oy mąż, 
ze  człowiek, któregoś ty  żyw ey miłości fen- 
tym entam i zniewoliła ferce, z  tą mówić z to ­
bą bgdzie fzczerością, ktorey wyciąga pra­

wdziw a przyiaźń. Nierozumiey,'ażebym ie- 
fzcze ku tobie miał iaką niechęć. Jeżeli przy­

pominam fobie tw oie przefzłe niedófkonało- 
ści, nie dla czego to innnego czynie, tylko 
ażebym bardziey ciefzył fig cnotami, które ich 
W  fercu twoim  zaitąpiły mieyfce. Ńiedoiko-
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małości te  tw oie będąc przyczyną m oiegonie- 
fzczęścia, czyniły cię także niefzczęśliwąl 
Nie może albowiem nie być ten niefzczęśli- 
\vym , k tóry  przez dumę y  wyniofiość od­

dala fię od tych łńdzi, z ktoreriii będąc poffu- 

fznym Bolkirti w yrobom  źyć koniecznie po­

winien: Żyi W przyiaźni z temi kobietami,

k tó re  dla Zamęścia twego, ftały ci fię row ne- 

mi. Przepędziłaś młode tw oie lata w  gma­

chu , który Rodzice tw oi nazywali pałacem.

. Urodzenie tw oie nie dozwalało ci zabawiać 
fię temi pracami, które od ftanii wieśniackie­
go  wfzelką oddalaią tęiknicę, y  w  których 
naw et fmakuią fobie, pewni będąc, ze ie dla 
ulubionych fobie podeymuią bfob. Roboty, 
k tó re  podeymuią rażeni z fwóiemi Rodzicami^ 
ftaranie w d an iu  ratunku fwoiey Famiiiii u- 
ftawiczna agitacya, wefołość, famo wieśnia­
c k ie  życie pdćaie im do ferca milfze daleko y  
przyiemnieyfze myśli, nad te, k tóre miewaią 

w yźfzey rangi matrony, nięmaiące dobrey e- 
dukacyi. Śtryi moy, k tó ry  w iele obiechaf, 
kraiow, y wfzędzie dla fwoiey proftoty, fzcze- 

Ć rości.,
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rości, y  głębokiey rzeczy wiadomości z  u- 
kontentow aniem  byw ał przyimowany, po­
w iadał mi częllo, ze  powielekroć razy widy­

w ał, iz wieśniacy wielkich Panów , y  rozu­
mnych naw et ludzi, rozumnym fwoim dy- 
ikurfem wprawiali w  za durnienie, tak dalece, 
ze  fobie fmakowali w  ich konw erfacyach, y  
nie mogli fig widziwić rozumnym ich rozm o­
wom. Niepogardzay więc od tego czafu lu­
dźm i, którzy nie fą dla fwoiego ftanu godni 
w zgardy, ponieważ w  nich y  uczciwość znay- 
duie lię y  mądrość. Miey nas przeciezaludzi. 

Nie opufzczay w  lianie twoim zażyć nayw ięk- 
fżych rolkofzy, fpraw , ażeby cię kochali 
w fzyfcy wiofki nafzey o'bywatele. Nie mo- 
zefz iuz teraz pow ątpiw ać, źe cię tw oy  iyn 
y  mąz ferdecznie kochaią. Nie obiecuię ci 
nic, odezwała fię z płaczem Amelia, y  przy- 
cilkaiąc do ferca fwoiego męża, nie obiecuię 
ci nic, lecz fam zobaczyfz.

T egoż zaraz m omentu porzuciła wfzyftki® 
fwoie ilro ie , k tóre  źadney iey iuź nie przy- 

daiąc ozdoby, to  tylko fprawiały, źe fig dy-

ftyfi-
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&yrigwowałaod innych wieśniaczek. Wzip* 
ia na tub ie  profty gorfet, biały fartufzek, ka­
pturek bez karnetów , y  w  tym  ubiorze przy­
zw oitym  zonie Allardi polzła do fwoiey fą- 
fiadki. Antonina, (tak  fię nazywała fąliadka,) 

zadżiw iw fzy lip , iź odbierała od Amelii w i­

zy tę  , y  ze ią oglądała w  wieśniackim ubio­

rz e , długo nie mogła w yiść z zadumienia.

O Boże! rzekła do niey, y  tyźto  uftroiona 

tak, iak y  inne wieśniaczki piżychodzifz do 

chaty ubogiego rolnika? Mąż moy, odpowie­
działa Amelia, o tw orzył mi iuż oczy. Stara­
nia iego om nie, dobroć y  miłość wznieciły 
W mey dufźy ludzkość , y  wzaiem ny ku nie­
m u affekt. Cnoty te  przyprow adziły mię do 
rozum u. W ftydzp lip teraz dawnego moie- 
go życia, k tóre  mię wfzyftkim podaw ało W 
nienawiść. Brzydzę lip moią pychą y ńiero-3 ' 
zumrią dumą. Pragnę zakofztow ać tych rd* 
ikofzyj których iako mhie upeWnia m oy ko­
chany Allard^ nigdzie ty lko ha w fi‘hie można 
zażyw ać, praghę ziednać lobie u wlzyftkich 

miłość, racz być moią przyiaciołką, mówiła 

Ga daley
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daley Amelia, o f ia ru j ci wzaiemnie przyiaźń, 
y  mefkończenie ci będę obowiązana, ieźeli ią 
łafkawie przyimiefz. D /bra z natury , w e- 
foia, zyWa, y  fzczeraAntonina, przyięła z u- 
kotitentowaniem  tę Amelii ofiarę, y  w  krótkim  
czafie przyiaźń ich dofkonale fię ugruntow a­

ła, konWerfacya ich pociągnęła fię długo, y  

srcy im była m iłą; Antonia prowadziła dy- 

fkurs o fwoim gofpodarftwie, o fwoim mężu, 

y  dzieciach, o fzćzęśliwości zgodnie źyiące- 

go m ałźeńftwa, o ukontentow aniu ktorego 

doznaie dobrze-obchodzący fię z fwoiemi fą- 
ilady, tudzież o tey  roikófzy, k tórą mieć mo­
żna z obowiązania ich fobie y z odbierania od 
nich pomocy wzaiemney, będącey dowodem 
oczywiftey miłości y  przyiaźni, Z  taką zaś 
dyfkurs fw oy prowadziła żyw ością, z taką 
dokładnością, że Amelia uczuła w fob iew zru- 
fzone w nętrzności, y  rofpływała fię od ra­
dości. Uczuła w  fobie tę  w ew nętrzną po*' 
ćiechę, k tórą  nas tylko fam dyfkurs o rze­
czach y  żyw e odmalowanie prawdziwie ro- 
fkofznego życia nabawić może. Czy liż ieil
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fz e c z  podo b n a , z a w o ła ła , będąc ta k  blifko 

p rzy  fzczęśliw ości, m ogłazcm  nie poznać fię 

n igdy na niey. Ach! fzczęsliw osc ta  ftion iła  

zaw fze  od domu A llarda, iak ty łkom  ia do 

n iego  w efzła, o p rzy jació łko  moia! o kocna- 

na moia A ntonino! dopom oz mi, ażebym  ią na 
no w o  do n iego  W prow adziła . A nton ina ra­

dziła iey n ad ew fzy ftko , ażeby w zgardz iła  

ch w a łą , fzła za radą fw oiego  ferca , była z 

przyw iązaniem  do fw ego  m ęża, kochała fwo- 

iego  fyna, y  tak  wefoło. iak ona zabaw iała iię 

p racam i oko ło  gofpodarftw a, tu d z ież  żeby 

fię ftarała iako n ay w iecey  m ieć przyi a ciołek, 
z  k torem iby  przy  w fzełk iey  W olność! tak  o 
fw oich pom yśłnościach , iako y  p rzec iw no­

ściach ro z m a w ia  m ogła . Amelia nim  odeizją 

od niey, podziękow ała  iey, nscifkała ią ferde- 

cznie, y up rąfza ła , ażeby  ią  też  po N iefzporach 

naw iedziła, .

N ayciężfza ieft rzecz , gdy  kto. chce popra-j 

w ić ,f ię , do  cn o ty  uczyn ić  p ierw fzy k ro k , y  

p rzezw y cięży ć  ten  fzkodHwy w fty d , k tó ry  

częfto k ro ć  przefzkadza do odm iany ży c ia .
Amelia
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Amelia odważne miała na wfzyfHco ferce, ni© 
bała fig, ażeby w  tym  dobrym nie udała przed, 

figwzigciu, była albowiem doikonale przeko, 
nana , iz  w  tym  trw ać zawfze miała. Była 
W Kościelę z miną lkromną, lecz wefołą, wy-, 
chodząc z  Kościoła tyle dokazała, ze fobie iuż 
oym ować zaczęła te kobiety, ktoremi nay- 
bardziey była wzgardziła, Zefzła fig z Ma-, 
tką Lucyi, pokazała na tw arzy wftyd y  za l 
wkrywaiący fig v  feręu, ze  ią fobie pbra,. 
ziła.

Miefzkańcy ow ey wiofki dziwuiąc fig nad 
proftotą ubiorow  Amelii, a bardziey iefzcze 
zadumiewaiąc fig nad iey przyiemną ludzko­
ścią, niewiedzieli iakieyby rzeczy przypifać 
mogli taką odmiang. Kochali wfzyfoy Allar- 
da, wfzyfoy wigc niezmierną uczuli pocie- 
cbg, y  pobiegli mu winfzować. Serce iego 
tm ofiło fig radością, k tórą poniew aż raz pier- 
w fzy w  fobie uczuł, z  wielkim nią nafycałfig 
lakom ftw em , lecz z arcy-dolkonałym  fma- 
kiem, Radość ta dodała mu ikrzydełdo prgd- 
fzego do domu p o w ro tu , znalazł w  nim A-

melią

V  -
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m ełią ptzyclikaiącą do ferca fw oiego  fyna. 

O błapił ie oboie fwoierni rękom a, y  w  tey  tak  

m iłey pofturze zo ftaw ał tak  d łu g o , ze  go w  

Hiey A ntonina zafląła. U ko n ten to w an a ' tak  

m iłym  w idow iikiem , poczęła  klaikać rękam i, 

w y ikoczy ła  po  izb ie , nścifkała każde Z ofq- 

bna, y  n ięm pgąc ukryć w  fercu fwoim  pocie- 

.ęhy pobiegła opow iadać pQ calęy  w fi to  cp 
w idziała . O pow iadam  wam  m oie dzieci w ą- 

felę w ielkie, m ów iła do m łodych w ieśn iacz­
ko W y  w ieśniaczek. Jdzcie, fp row aazcie p- 

boie y  dudy, będziem y tańczyli, i a id ę g o tp -  
w ać dla w as w ieczerzą: biegnie czym prędzey  

do dom u, b ierze w fzyftk ie lęgum iuki, y  ż y ­

w ności, k tó re  ty lk o  m iała, zanofi ie do Ame­

lii, o tw ie ra  fię iey  z /W o ią  in tencyą , A m ebą 
w yflaw ia iey  p ro iek t pod  Niebiofa. A .łłaid , 

B azyli, y  dvyie o w e niew iafty  k rzą tą ią  fię 0- 

ko lo  pracy. O gień ży w o  fię p a łi, obracaią 
fię . rożny , y  w ieczerza  w  k ró tk im  m om encie 

ftaneła g o to w a. P leban przyfyła fw oich np- 

zo w , ły żek  y  w ina. P rzychodzi fam na t e n ,

w efoly  bankiet, nie dla te g o , ażeby  b y l przy*
czy-..
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czyną fubiekcyi y  umartwienia, lecz żeby ile 
rów nie zew fzyftkiem i ciefzył. JużJm ćX iądz 
German (im ięPlebana) poblogoftawił był po- 
traw y, iuż mieli wfzyfcy do ftoju fiadać, gdy 
Allard poftrzegł, ze nie ftawało przy bankie­
cie Lucyi, y  całey iey Familii. Ludzkość tw o- 
ia iuż cię teraz nic nie kofztuie, rzeki do lw o - 
iey zony, idz pros tych ludzi, którzy  nas ko­
chali, którycheśm y obrazili, k tórzy  podobno, 
Zechcą z nami lig jednoczyć. Sęifnęlą za rę­
kę fwoiego męża y  pobiegła z  Antoniną y  z 
lynem fwoim do KodzicowLucyi; z  początku 

W przezw yciężeniu ich wiele doznała tru­
dności, lecz Bazyli klęczący u nog ich, y  

Antonina ciągnąć ich gwałtem ,przyw iedli ich 
do tego, że odważyli iię iść z Amelią. Ąlląrd 
wielką przychodzącym  oświadczył w dzię­

czność, y  obecność ich pomnożyła iego ra­

dość. Lucya nie była nigdy, iak na ow  czas 

pięknieyfzą, y  pierli iey od tpiefzenia lię dyr 

fzafy, a boiaźń malowała na iey Jagodach też 

iame ro ż e , ktorem i radość przyozdabiała 

tw arz Bazylego. Wfzyftkich oczy obrociły

lig
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fię r)A tę  tak śliczną parę. W fzyfcy niezm ier^ 
nie fobie życzyli widzieć ią iak nayprędzey 

złączoną.

Amelia wfpąrta od fwoiego męża lczęfło- 
Wała na tym  bankiecie gości z tą  och o tą , 
k tó rą  famo tv ika rzetelne ferca ukontento­
w anie dać może. Odrodziła lię św iatu z nie­

zm ierną fwoią rcikofzą, dała hę powodować 
tym  fentymenfom, k tóre podaie natura; Gdy 
dla pomnożenia radości, brat iey pokazał iię 
w  pośrzod całego zgromadzenia, ona naybar- 
dziey tego pragnęła, ażeby go była miała za 

świadka fwoiey fzczęśliwości, on także fam 

niezmiernie fobie życzył widzieć ią fzczęśłi- 
w ą , lecz znaiąc dobrze iey naturę, nie mog! 
lię tego ipodziewać. W  zadumieniu fwoim 
rożne iey zadawał pytania. Amelia nie chcia­
ła fama ufpokaiać i ego ciekawości. Pofadzi- 
ła go przy Jmci Xiędzu Germanie profząc, a- 
żeby go o wfzyfikim inform ow ał. Zacny 
Pafterz opowiedział hiftoryą dwóch tych mał­
żonków. Mówił z w yrażeniem  podziwienia, 

y  z żyw ą dokładnością, m ówił z honorem o
cno-
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«notach Allarda, y  wyfokie dawał pochwały 
Amelii, ze fig nawróciła do cnoty. Mówił 
zaś z tą żywością, dokładnością, y  wyrazem, 
k tó re  fą charakterem dylkurfp człowieka cno­

tliw ego, gdy z niezmiernym fwoim ukonten­
tow aniem  w ychw ala cnoty. D’Ormondfl'u- 
chał gp z przyzw oitym  refpektem. Serce ie- 
g o  zachodziło nieiako drogę, ilow om  godne­
g o  tego pofeanowania Kapłana. Oczy iego 

fzukały oczu fwoięy lioftry, y  oświadczały 
Iey  niezm ierną radość.

Po ikońęzoney w ieczerzy dudy dały fię fy -  

fzeć. Allard z fwoią żoną zaczął wieśniacki 
balet. W zięła potym Amelia w  taniec Oyca 

Lucyi. T u  z  prawdziwym przyiain i oświad­

czeniem uścifkałi fię, oboie. Lucyą w yzw o­

liła potym  Amelią. Poftępek ten iey Oyca 
m ógłby by ł komu fprawić podziwienie, gdy­
by fnadno nie dociekano iego przyczyny. 
Pocałow aw fzy fwoię córkę z  oświadczeniem 
tey  m iłości, k torey miłośny Oyciec ukryć w  
fobie nie m oże, rozkazał iey w ziąć w  taniec 
Bazylegq. Drżała idąę ku niemu: miłość, u-

kon-
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k o n ten to w an ie , y  w ftyd PanieńiW, w fzyftk ia 

igy napełniały zm yiły; Bazyli d rżał w zaiem nie, 

w idząc ią zbliżaiącą lię ku  fob ie, ferce iego  
\yzru fzope tłuk ło  lig w  nim  od w efęlą y  mi­

łości., W fzyftk ich  gości obroclły  fi? na nich 

oczy : d lO rm ond p ierw fzy  raz  w  życiu  napali 

fwpi.e oczy nąym iłfzytn, iak ie ty lko  m iec m o­
ż e  n a tu ra , w idow iikiem , prezen tu iącym  m u 

dw ie ofoby p rzy łączaiące do m łodości y  do : 

■wdzięków fw oich te n  pociągający do  fiebie
fe rc a , w fty d ; k tó ry  fzacow nieyfzy ieft nad;

famą u rodę. Po {kończonym  ich tańcu, m ło ­

d z i w ieśniacy zaczęli fw óie tańce. W efołosć 

w y d aw ała  fi? na ich czo łach , ą u k o n te n to ­

w an ie do \yyfkakiw ania dodaw ało im ocho ty . 

T ak  w  pierw iaftkach św ia ta  cz łow iek  w efelił 

fie w  ftanie n iew inności! y  p ośw ięca ł przez 

W ieśniacki taniec, o ch o ty  y  ok rzyk i arcy-m i- 

łe , B oftw n fw oie fpraw y- W fchodząca Ju ­

trzenka u czyn iła  kon iec  tem u bałikow i. Ka­

żd y  fz.edł do fw oiey pracy , zabieraiąc to  lłod- 
k ie  z  fobą u k o n ten to w an ie , k tó re  fię żoftaie 

W feręu nąfzym  po czy fty ch  a praw dziw ych  

ro ikołzach. , D Oz-
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P ’Ormond rzeczami tem i, na k tóre  zapa­

tryw ał fię, prawie odfzedłfzy od zm yiłow , 

niewypowiedzianie fobie fzaęuiąc Allarda na­

tu rę  , unofząc fię podziwienjem y  ąffektem 

ku fwoiey fiofirze, czuiąc w  fobie wielką mi­

łość ku fwoiemu fieftrzeńcow i, poftanowił 
przepędzać dni życia fyyegp ymaz z temi lu­

dźmi, k tó rzy  go nie mogli nie uczynić fzczę- 

śliwym. Sprzykrzyło mu fię iuż było życie 
tu łackie, które przez długi czas prowadził. 

Spofeczeńitwo, w  którym  był przymufzony 
zyć, nie przypadało do iego myśli, będąc Fi­
lozofem między takiemi ludźmi, którzy fame- 
mi ty lko zabawiali fię bagatelkami, k tórzy  
fypiali dla uniknienia tefknicy, u których nie- 
fpokoynosć y  tum ult miane były za wefołość, 
u których nąoftatek człowiek rozumny ucho­
dził częftokroć za chimeryka, pragnął tego 
fzczęśiiwego momentu, w  ktorym by mógł po­
targać te kaydąny, k tóre  go uciikaly; lecz 
wielka fzczupłość fortuny, nie pozwalała mu 
aż do ow ego czafu zażyw ać wolności ipo- 
czynku, W  domu Aliarda poznał dopiero,
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ź e  będąc bardzo ubogim co do zbytku , byl 
bardzo bogatym co do fzczęścia. Poftanowił 

więc w  nitri ugruntow ać fwoie pomlefzkame, 

W fzyftldm albowiem zdawało fię, ze now e 

w  nim pokazały fię roikofzy y ukontentow a­

nia. Zgoda przyw róciła była do mego po- 

¿ufałość y  miłą familiarność; krotko mówiąc, 

fzczęśliwi iedno dla drugiego, Allard y Ame­

lia o dobro y  fzcześiiwość Bazylego iedynie 
fię ftarali. Lucya, godna ze wfzech miar mi­
łości. L ucya; mogła go fama gruntow nie 
uczynić fzczęśliwym. Jmć Xiądz German, 
Oyciec y  przyiaciel wfzyfikich fwoich I ara- 
fianow profzony, ażeby now e do otrzymania 
m u iey uczynił kroki; nie wiele w tym zazył 
trudności. Rady poczciwego człowieka ty le 
m ogą w  dufzach proftycb, a cnotliwych, ile 

prawa. W e wfzyftkim w  krotce między Ro­
dzicami ftanęła um owa. Jednym fercem ży ­
czyli fobie fzcżęśliwości fwoich dzieci; prze­
to  z rów ną radością y ochotą zaprowadzili ie 
przedO łtarz. B azyliy  Lucya poprzyfięgli fo­

bie w ieczną m iłość;"bardzo im łatw o był®
da-
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Wiecznie fzczęśliwerhi.

Lucya wfzedtfzy do domu Allarda pomno- 
żyła W nim fżczęśliwość. Amelia z mężem 
fwóim zapatrywali frę na nią, iako na dar da- 
ń y  fobie ż  Nieba W nadgrodę cnot fwoich. 

D ’Ormond upatryw ał w  niey naturę dobrą, 
ciągnącą do fiebie każdego fetee, w efołą, li- 

tuiącą lię, niczym lię nie zafinucaiącą,' kto tą  
lubo w  imaginacyi fwoiey częfto fobie w y- 

ftawiał, nie rozumiał iednak, ażeby kiedy ta- 

k ą  m ógł widzieć na świecie. B azy li.... dd- 
ikonaiey iefecze znał lię na niey, bo iey był 
mężem'.

Nieofzacowany AUard Filozof w edług fwó- 
lego ftanu, a kto w iej ieżeli nie nayiepfzy* 

poniew aż izedł za naukami doświadczenia, y  

za natchnieniem natury, ciefząc fię tym da­

rem Boikim, myślił o ludzkiey ułomności, y  

wiedział dolkonale, że w pośrzod  fzcześli Wb­

ic i dufza nie ieft w olna od przykrych nieftna- 

kow . O tw orzył fwoie zamylły d’Ormando-

Wi*
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w i, y  obadWa zgodnie pracowali około fpo* 

fobow zapobieżenia przyfzłym niefzczęśliwo- 
ściom. Pomnażaiąc fwoie prace nie przym na­
żali fobie fatygi, bo ie czynili dla miłych fobie 
y  arcy-pozyteçznych ofob, y  owfzem prace 

fwoie zamienili w  roikófzyi

D‘Ormond fzczupłe maiąc boga&wa, lec» 
nie maiąc nigdy przywiązania y  guftu tylko 
do tych fzâcownÿcn rzeczy, k tóre  nikogo nie 
p r z y p r o w a d z a ią  do uboftwa, to  ieft do nauki, 
do ludzkości, dotrzym ał był W całości po- 
mnieyfzey fumki, k tóra mu fię doftała była 
W dziedziftwie po iego OyCu. Nie miał wfzÿ- 
ftkiego nadaoooo złotych; lecz był praw dzi­
w ie roftropnym. Szczupła ta  fumka hie tyl­
ko  mu b y ł a  doftateczna na opędzenie potrzeb,

lecz nadto na zapomijioźenie cnotliwych przy­
jació ł, ktofych tylko fobie przywłafźczyłO 
iego ferce. Odłożył ley cząftkę na kupienie 
arcy-pięknego dom oftwa, po łożonego przy 
ślicznym iednym pagórku, refztę zaś w ydal 

na zakupienie gruntów , k tóre go otaczały.

Ugrun-
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U gruntow ał fwoie pomiefzkanie według 

rnaxym tey Filozofii, ktoraby m ogła wielu 

przyprow adzić do zakochania fig w  naturze, 
gdyby ludzie odważyli fig być prawdziwie 
fzczęshwemi. U patrywał w  fwoiey fieftrze. 
niey naturę poczciwą, y  drugą prawie w ofo- 
bie ley widział Ju lią , tego tylko iey nie fta- 
wało, ze takiey,. iak oria nie miała edukacy i

le c z y  w  tb nauki m ogły potrafić. D alie  więc
d’Ormónd zaw arte w kfiąŹee Lucyi; k tóra 

w yczytała w  niey więkfzą część takich rze­
czy, o których po części iuz przedtym  my- 

śh ła , nie mogąc ich tylko doikorlale poiąć, 
Kfiązka ta  była dla niey ikarbem. W ypełni- 
w fzy powinności Religii, zamykała,fię z nią 
W  dni święte. Uiiłowala nadewlzyftko poiąć 
pofiępki Julii, co fię tykało domowego gofpo- 

darftwa. W fzyftkiego tego pilnie chwytała 
fię , cokolw iek do fwoiey fytuacyi widziała 
potrzebnego, y  porzucała czytanie nie w ięk­
fzą zabrawfzy miłość ku  fwoim Rodzicom, 

lecz w ięcey rozum nych do wynalezienia no­
wych podobania fię im fpofobow:
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Pomiefzkanie wieyikie d’Ormouda nie mniey 

było wygodne, iak prolte. Profpekt iego byl 
arcy-tniły, łąki, po których rzeka maiąca na 

brzegach twoich zielone wierzby, płynąc w ę­
żykiem, miłe fprawowała ocżom widowiiko, 
pola przykryte obfitym zbożem, y  urodzayne 
drzew a naginaiąće fię pod oWocami w  koło 
otaczały to iego miłe pomiefzkanie. Dzień, 
k torego w  nim Zaczął tniefzkać, był dniem 
balu; lecz balu danego prżez d’Ormonda, na 

który  fama Lucya gotowała potraw y, nie mógł 
mieć w  fobie, ani zamiefzania żadnego , ani 

zbytku. Miła Wefołość, '  naturalne w dzięki, 
y  wieyfka profto ta, wfzelką iego były ozdo­

bą, a fame zlemikie owoce y  drzewka, czyni­
ły  g °  wfpaniałym. Sama Lucya przez ufność 
\v 1'woira W uiu przygotow ała była fkrycie 
wfzyftko z tą  guftu delikatnością, która W 

każdym znayduie fię (lanie, y  k tó ra  ciągnie do 
fiebte wfzyftkich ferca,

Allard y  Amelia zB aZylim  powracali z  pra­
cy. Upał był na ten czas w ielki, tw arz ich 

fama pokazywała, że potrzebow ali y  fpoczyn- 
D ku,
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k u , y  podlenia fię. Gdy d’Ormond zaprofił 
ic h , ażeby wftąpili do niego, y  zażyli tego 
chlodku, który czynił blilki p rzy domoitwie 
iego pagórek. Amelia, która fig iuz’ była nau­
czyła fzacować fobie cudzą ludzkość y  wzglg- 
dy, fprzeciwiała fig iefzcze nie co tey rekrea- 
cyi. A liaid iednak, k tóry  dofkonaley ieizcze 
od niey wiedział potrzebg akkomodowaiiia fig. 
ludziom, zezw olił z ukontentow aniem  na pra­
gnienie d’ Ormonda. Lecz iak wielkie ich 
było zadumienie, gdy wiżedłfzy w e drzwi o- 

groda, k torego niewiedzieli iefzcze, k to  był 
Panem , z obaczyli przeciwko fobie w ycho­
dzącą L ucyą, która przyftoynie przybrana, 
maiąc przypigty.bukiet rozow y, y  kwiatkami 
przybrane włofy, biegła ku nim z wielką ra­

dością? Nie pozw oliła im czafu do mówienia. 

W zięta Allarda iedną, a Amelią drugą rgką, 

y  zaprowadziła ich pod altang zrobioną z wi­

śniow ych drzew ek; Bazyli fzedł za niemi ci­

cho , d’Ormond ciefzył fig z ich zadumienia 

y  ukontentow ania. Zaftali w  tey altance ftol 

przyftoynie zaftawiony. P rzykry ty  był cały

legu-
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ïegumittatni arcy-Wybornie odLucyi przyprą* 
wnemi, fałatą, świezemi iaiami, y  naylepfze- 
mi iakie tyiko w  ow cy porze roku znaydo- 
Wać tlę mogły fruktami. Kanapki porobione 
z  darniu ił u żyły im za krzefła, liftki zw olna 
od polnocnego w ietrzyku w zrufzo ne miefza- 
ły  fię zroznem i kwiatami, a ptafzęta kupiące 

'f ię , za zw yczay około zachodu flońca miłą 
kontentow ały ich ufzy melodyą, chłód, y  pię­
kność wieczorna, śpi wanie flowika y  fzczy- 
głoW, fzemranie miłe rzeczki, Zapach kw iat­
k ó w , a  nadewfzyftko uczucie w ew nętrzne 
miłości y zupełnego ukontentow ania, ciefzy* 
ło  wfzyftkich bankietnikow , y  arcy-ro lko- 
fznego milczenia było przyczyną. Serce nieo- 
fizacowanego Allarda, tłukło  fię w nim od ra­
dości, a oczy iego pływ ały w e łzach, Ame­
lia raz na fwoiego męża y  fyna , drugi raz na 

fwoiego brata y żonę  fyna fWego pełnym mi- 

łgści poglądała okiem. T w arz  Bazylego w y­

rażała na fobie wdzięczność y  miłość. T w arz  

zaś Lucyi więkfzey iefzcze nabrała piękności 

dla nowych w dzięków , y  wefołego humoru, 

D a  D’Or-
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D ’Ormond czuł w  fobie, iż dopiero żyć za­
czynał. Przerwał naoftat< k z Lucyą m iłe, 
w  którym  zoftawaii milczenie. Zaśpiewali 
razem piofneczkg o rofkofzach miłości, iło* 
dyczy przyiaźni, y  btogoiławieńftwach nie­
winnego y  fpokoynego życia , D ’Ormond 
miał głos wdzięczny y  wolny: ferće wzrufzo* 
nę affektami dyktow ało mu piofneczki. Lu- 
cya nie znała procZ natury, żadnego do śpie­
wania nauczyciela, lecz głos iey tak był mi- 
ły ,  .ze  wfzyftkich prawie odprowadzał od 
zm ylłow . Brzmienia ftow ich rozlegały lig 
W  głębokości ferca, y  znacznie pomnożyły 
ich ukontentow anie; zadumienie to  m iłe, 
bardziey iefzcze Zoftało pomnożone, gdy d’Or- 
mond po w ieczerzy Zaprowadził krewnych 
fwoich do izb dla przyftoynego ochgdoftwa 
arcy -m iłych , y  opowiedział im , że byli w  
włafnym fwoim dom u; nadaremnie ulitowali 
odpow iedzieć mu na to ,  nie mogli dla nie- 
zm ierney radości wym ów ić iłow a, obłapili 

go ty lko  z  niezmiernym ukontentow aniem , 
y  ucałowali.

Allard
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A llard y  Amelia nie mogąc dla niezmierney

radości fw d ey , y ukontentow ania zm rużyć 
oka, na rozmawianiu o fwoiey fz.częśliwości 
c a ł ą  noc przepędzili. Brat tw oy, mówił Al­

lard , ięft aniołem z nieba zeflanym, dla do­
pełnienia nąfzey fzczęśliwości. Znalazłizy 
tw oie  ferce, ktorera była. utraciła Ł nie pra­
gnęłam i aż w ięce j niczego, odpowiedziała 
Amelia, lecz brat moy przym nażane nam do-. 
ftatkow fwolemi dobrodzieyftwy, nie każe mi 
fię bać, ażebym cię oglądała \y  ftaroset tw o - 
jey cierpiącego, nędzę. Konwerfaeya w, go 
m i l ą  dla.ciebie będzie rozryw ką, odpędzai.ąc,. 

\yfzelką tęlknice, a praca rąk naf/.ych wv- 
ftarczać będzie na wfzeikm tw oie.potrzeby. 
Niech,będzie Bog pochw alon, że-nas nię-n- 
czynił tak bogatemi,, a;n byśmy unikać mogli 

pracy, dzieci nafze nie będą w  .próżnowaniu, 

v  tęfknicy prow adzić' fwotego. życia. Gdy- 
tak z foh%rozmawiali, fzczęśUwli ieizczę od 

n ich , Bazyli y Lucya, fM % h . miłości za ­

żyw ali rofkofzy, a d’Ormond fmakował w 

tey  czyftey roikofzy, k iorączływ iek  luuz.-ii y
Y.-fpcy
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wfpaniały czuie w nadgrodzie za dobre fwoie 
Uczynki.

Jak tylko dzień pokazał fię , poprowadził 
Allarda y iego.Syna po wfzyftkich do domo- 
ftwa należących gruntach. Te grunta, mło­
dzieńcze, rzekł do niego, praca twoi a pow in­
na uczynić poiytkuiącem i, gdy będą przez 
cnotliwe y  filne uprawione ręce, wyftarczą 
n a  wyżywienie tw oiey Familii, na potrzebę 
ubogich,, y na zaprafzanie do nas częfto pra­
wdziwych nafzych przyiacioł. Powrociwfzy 
fię z gruntów  owych do domu, d’Ormond pp- 

ł kazał Bazylemu kilka fprzęgo\y roflyęh wo- 
łow , y  wfzyftkie do rolnictwa potrzebne in- 
ftrumenta. JmćXiądz German poftarałm u fię 
o parobkow filnych y  umiejętnych. Prezen­
tow ał onych nowemu ich Panu, mówiąc: źe ich 
fam nazaiutrz miał zaprowadzić do pracy, 
Lucya wzięła na, fiebie całe około domu go- 

łpodarftwo., Allard zfwoiąźoną.pow fzechnie 
do wfzyftkiego intereffowali fię. Zaraz pier- 
wfzego dnia tym wfzyftkie rzeczy rozrządzili 

pO Jządkiem , w  którym  zawize trw ać miały.

I Wie-
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W l e w a l i  w ferca wfzyftkich miłość pracy przez 

pochwały, które dawali pracowitości, y przez 

zupełny kredyt-,.

Bazyli razwefelony poznawfzy lię dofko- 
nale na fzczgśliwości fwoiego ftanu, dodawał 
W rolniczych pracach, ochoty, prz.ez Ś.pie war 
nie,, przez wefołe m owy, y  wyrażenie do- 
Ikonałegp na t w a r z y  ukontentow ania, Z w u -b  

ką ochotą fzedTkażdy bardzo, rano w kompa­
nii z niemi na n.aywigkfze pracę. Pod czaą 
pracy wydawały fig. śmiechy, bo radość Z 
mniey fzała fatygę. Gdy iużfłgńce zaczynało 
dogrzewać,, przynofzono dla n ic h  obfity o- 
bind, k tóry  Lucya oraz y flużebnice, k tó re  
go przynofify, iadły z Bnzyłim, y  iego robo­
tnikami. Ufiadali fobie na śłiczney mprawie 
w  cieniu błufzczowym, tak dobrze iedli, iafey 
y pracow ali, y  n a b y w a li  więcey iefzcze-O- 

clioty do pracowania-przez ręfztg dnia. W b 
w ieczór dobra wieczerza, anackw lzyftko,zu­
p e ł n e  ukontentow anie było nadgrodą-ich prac.

Bazyli ścifkał ferdecznie raz Amelią, a .drugi 
raz fw oiego Oyea. Łucyą- odrywała od

nichi
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nich, przyciikaiąc go do fwoiego ferca, d’Or- 
mond arcy-rozum ny y oświecony nie w zgar, 
dzał konwerfacyą poczciwych wieśniaków, 
zabawiał ich fwoiemi rozm owy, opowiada­
jąc im arcy-ciekaw e y  zawierające w fobię 
Wielkie nauki, hiftprye, y  czę/ło wychwalał 
rozum ne ich refiexye, do których m ow y iego 
bywały okazyą. Czafem też zabawiał fię z 
niemi w  te gry , które rozum w ykw intny pfu.  

ie, lub wzgardzą, a godna miłości niewinność 
W  wielkim ma pofzanowaniu. Uważano że 

bynaymn'ey  nie gniawał,, gdy fgdzia roz­
kazyw ał młodey k torey , y  boiailiw ey wie­

śniaczce obłapić go y  pocałować dla, odzy­

wania fwoiego fantu. . Niedziele y  św ięta zu­

pełnie poświęcali pobożności y  rozryw kom . 

* W te  dmFamilia razem zgromadzona, rożne- 
m! Wofobami; pomnażała fwoi.e ukontentow a­
nia. Raz otaczaiąc d’Ormondą Ruchała z 
w ielką pilnością czytającego, go arcy-potrze­
bną khążkę. Rozumny albowiem Allard, y  
zoną iego , więkfze maiąc nad wfzyftkie do­

św iadczenie, Lucya wypolerowana w n o w ey

feko-
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fzkole; abardziey  iefzcze dowcipna dla w ro- 

dzoney fobie poiętności, Bazyli w yedukow a­
ny  od Oyca, uform owany od fw ęgoW uia, y  
w ydolkonalony od Lucyi, nie cliftnieby byli 
Buchali złych iakich rzeczy , lub iakich g ru - 
hiańikich Komanfow; d’Ormond ponabywał 
był dla nich tych kfiążek w praw dzie, lecz 
w ybornych, które lama w fobie, wfzyftkich 
«Jo kochania iif w  niey pociągaią, ponieważ 
dofkonały iey w  fercu zoftawuią p o rtre t. 
Kfiążka albowiem pod tytułem  Sara, (a) kto- 

rey Francya miała honor wydać Autora, y  k to- 
rey  iey bez wątpienia Anglia zazdrości, jedy­
ną ich była zabawą. Po czytaniu naftępo- 
w ał taniec pod w iązem , na którym  A llard, 
żona iego., d’Ormond y  fam Jmć Xiądz Ger­
man bywali przytom ni. Czafem Lucya da- 

dawała poNiefzporach kolacyą dla fwoich fą-

fia-

( a )  B ayka m oralna w ydana w  ro k u  1665. w ielka 

liczba edycyi tey  kf iążk i ,zakupien ie  iey nagie więkfzy 

czyni honor tey  n a c y i, an iżeli fam iey A u to r , y  po­

k aźn ie , że  iefzcze n ie  ze  w fzy ftk in  guft w czytaiących 

ieft zepfow any.
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fiadek. Dla przymnożenra wefołośei Bazyli 
zaprafzał także fwoich przyiacioł, przyto­
mność zacnych ich Rodziców nie czyniąc ni­
kom u przykrości była przyczyną, ż e %  wfzy- 
ftko  z przyzw oitą działo przyftoynością. 
Sprzyjali tym  czyftym miłośnikom, którzy 

pragnęli doftąpić izezęśliwego-ftanu małżeń- 
ftw a, lecz tych , k tó rzy  iię tylko za famemi 
uganiali roikofzam i, niechcąc czci godnego 
małźeńftwa nofić imienia, byli na zawfze od 
fadzeni od tey  kom panii,,k torey ukontento­
wanie złączone było zawfze z cnotą. W dni 
św ięte Lucya dawała zaw fze- wfpanialfzą, y 

kofztow nieyizą nad zw yczay wieczerzą dla 
Jmcj Xiędza Ge m iana, dla P. Chablais, y dla 
Antoniny. Byli oni dobrodziejami błogofła- 
w ioney tey  Familii, fprawiediiwa więe była 
rzecz, ażeby czafami przynaymniey fzczęśli- 
Wości iey byli uczęftnikami,

Bazyli d.aiąc iię powodować fwoierpu Oycu, 
oglądałprace fwoie przez obfite urod.zaie fipy-. 
nie nadgrodzone; role iego należycie upra­
wne były nayzyzniey fzęmi ze wiżyftkich grun­

tów,
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tow , winnice iego wydały naywybornieyfze
w ina, trzody  iego bardziey , niż czyie po­
mnażały fię, a urodzayne iego drzewa wfzy- 
flkie prawie pod owocami uginały lię. W izy- 
ftko m u  fie powodziło; gdyby niebyłhoynym , 
w  kro tceby fię był oglądał bogatym , lecz u- 

bogi miał zawfze św ięte y  nięnarufzone da 
iego ferca p raw a, część trzecia.wfzyftkich o- 
w ocow  pew ną dla niego była cząfiką, część 
druga łożona była na utrzymanie gofpodar- 

ftwa, a trzecia wyftarczała na wypłacenie po­
datków , na.w ydatki extraordynaryine, y na 
ęzęftowanie fwoich przyiacioł. Oftatniey tey 
części zażył Bazyli na wypofażenie młodey 

A nąty , k tórą przyiaciel iego.Mąrcellin kochał 

tak ,iak  on kochałfiucyą.

Allard z całą fwoią Familią w  pośrzod nie­
winności fzczerey, y cnotliw ey przyiaźni, 

przepędzał cnotliwe y fpokoyne dni fwoiego 
życia, domoftwo ich było kościołem pokoiu 

y  wefołości. Giefzylilię w nim pom ocą w za 

iemney życzliwości; przykładami fwoiey po 
ezciwości, y  miłemi miłości rofkofzami. Al­

lard

http://rcin.org.pl



Ofif 60

Jard ciefzył fię tym , iako włafnym dziełem. 
On albowiem przez fwoie umiarkowanie, y  
cierpliwość zaniofł był naypierwfzy światło 

do ierca Amelii. ^aizczepiwfzy w iey iercu 

w dzięczność , przyprow adził ią  do pełnienia 

fwoich obcwriązkow, y wyfokim nabawił ią 
fzczęśtcięm. O. to. iię. tylko iedynie Amelią 

tro ikala , ażeby prędko nie utraęiła godnego 

ze wfzech miar fyacunku y  ukochanego fobie 
m ęża. Bazyli w famey porze fwoiego w ie­
k u , Syn iey ludzki, koębany mąż Lucyi, dla, 
famey zdaw ał fię. żyć miłości, y ludzkości, 
Łucya znaydowała fwoie ukontentowanie w  
tych uftugach, które czyniła fwoim, Rodzi­
com, w ięh oświadczeniach miłości, y  w  o- 
czach fwoiego męża. Nigdy nie zapatrywała 
fię na ukochanego fobie Bazylego, bez przy­
pomnienia fobie z ukontentowaniem  y  wdzię- 
ęznós.ciq, ze tui a t gotow y du Pzę na, i<ev ukon­
tentow anie. D’Orraon d napilatek cżut w  To- 
ble, ze przecież znalazł ż"yci,a rodzay naturze 

fwoiey nąyprzyzwojtfzy. W iek zło ty  zda­
w ał fię dla niego być przyw rócony. Jakoż

ieżeii
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leżeli iefzcze m oże być na św iecie, nie k to  
inny go doznać m ole, tylko człowiek dobro­
czynny, człow iek ludzki, p rzepędzam y  dni 
fwoie w  wieyfkiey chacie, w  pośrzod uczci­
w ych, cnotliw ych, y  ludzkich rolników , y  
W fzcześłiwym przyiazni, m iłości y  n iew in­

ności towarzyftw ie.

Nieba w inne byłyBazylem u yLucyi dzieci, 
k toreby wftępoWały W ich ślady, w eyźrza- 
ly  w ięc na żądanie famey natury, y Allard do* 

czekał iię fzczęścia przyciśnietiia m aleńkich 

fw oich w nucząt do fWoiego ferća.

K O N I E C .

MA-
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z F I L O Z O F I I  M O R A L N E *

W  Y I Ę  T  E.

O  C H W A L E .

C a w a la  ieibblaikiem dobrego o kim mniema­

nia. Eftymacya, ieft uczucie fpokoyne, y mi­
le , fzacunku iakiegoś iednego ku drugiemu; 
podziwienie, gw ałtow ne iakieś, a czafem W 
momencie przemiiaiące porufzenie; ilawa, do­
bre o kim m niem anie, rozfzerzone po lu­
dziach; chwała zaś ieft tegoż  rozlegifego 
mniemania głośnieyfzy d źw ięk , y  powfze- 
chnieylża pogłolka, czyli iednoftayna podzi- 

g  wie-
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wieniem w fparta, wfzyftkich w  wielbieniu 
iednego zgoda.

Szacunku partykularnego ktorey ofoby, ce­
lem i„eft poczciw ość; podziwienia; rzeczy 

wielkie y  rzadkie, bądź to co fię tycze dobra 
m oralnego, bądź co należy do dobra Fizy­
cznego; Iławy m ateryą fą czynności nadzwy- 
czayrte, y  podziwienie pofpolflwu fprawiaią- 
ce ; chwały cudowne y  ledwie do w iary po­
dobne.

N azywam y zw yczaynie tę  rzecz cudowną, 
k tóra  przechodzi, albo zdaie fię przechodzić 
fiły przyrodzone człow ieka, a tak ludzka 
chwała, o ktorey  tu  famey mowiemy, po w ię- 
kfzey części zależy na ludzkim mniemaniu; 
y  iak to, tak też y  ona prawdziwa, lub fałfzy- 
w a być może.

O
Chwała dwoiaką być może fałfzywą: może 

fię iedna fundować na rzeczach, k tóre  tylko 
zdaią fię być, ale w  famey rzeczy podziwie- 
nia nie fą godne; druga może pochodzić z  
dzieł w  lamey rzeczy przedziw nych, ale na-

ro-
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rodow i ludzkiemu fatalnych y  fzkodtiwych. 
Zdaie fig, ze  praw dziw a także chwała dw o- 
iaka ieft, iedna gruntująca fig na rzeczach cu­
dow nych, y  oraz przyjemnych, druga na ta­
kich, k to te  niernniey W podziwienie w  pra- 
Wiaią, iako fą św iatu pożyteczne; lecz te dwa 
dwoiftey tey  chwały cele, w  famey rzeczy nie 

io żn ią  fig od fiebie.

ChWała polegająca na czymfiś Fałfzywego 
podziwienia godnym , nie dłużey trw a  nad 

omamienie; bo z nim razem niknie; taką 
chw ałą, ieft chwała człow ieka W wielkim 
fzczgściu. Szczęście albowiem prawdę mó­
w iąc , źadney nie ma fobie fłufznie przynale- 
ży tey  chwały, czgfto fobie tg chwałę, k tóra  
fig talentom y  cnotom  należy prZywłafzcza 
y  przyfwoia, k tórych to  cnot może k to  ro­
zum ieć, ze ono ieft towarzyfzką. Lecz u- 
traca natychmiaft tę  chw ałę, iak ty lko fig od- 
kryie, że nie było mu w łaściwie należącą rze­
czą ; oczym naytnnieyfza fortuny odm iana, 
może wfzyftkich przekonać, Eripitur per/o­
na, m anetres: Adorowano fortunę w ie y fa -  

E a  w b-
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W orycie, w ypadł z iey lalki, małą go w  po­
gardzie. Lecz odmienność ta w fzacunku lu­
dzi, famego tylko pofpolftwa ieft przywarą; 
W oczach tego, k tó ry  widzi ludzi, iakiemi fą 
w  famey rz e c z y , ani fzczęście przydać, ani 
nieizczęście uiąć co moze.

Niech ty lko nifkiego urodzenia człowiek 
maiąey fubtelny rozum , a podłą dufzę, w y­
drze fif na nayw yzfzy fortuny ftopień, niech 
ty lko  doikonały iey pozylka fobie fawor; Bo- 
źyfzczem  ie ft, w  które fię gmin w  patry wad 
nie  w azy, k tóre  ma w  podziwieniu, y  przed 
którym  z podłością na tw arz upada; lecz mą­
dry człow iek nie zoftaie w  tym  omamieniu; 
odkryw a w  tym  na pozor iafnym bałwanie 
plamy, y  w idzi dolkonale, z e ta , k tórą iego 
nazyw ano iafnością św iatłość, cudzą ieft, 
zna}uiuiącąfię tylko na iego pow ierzchow no­
ści, y  k ro tko  trwaiącą.

Chwała funduiąca fię na czymfiś podziwie- 
nia godnym, lecz narodowi ludzkiemu fatal­
nym , dłuzey trw aiącą czynić zw ykła impref- 
fyą, y  co ieft z hańbą narada  ludzkiego, po­

trzeba
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trzeba w ieków  dla iey wygładzenia; taka ieft 
chwała ludzi w yfokich, talentów  fwoich za- 

żyw aiących na zgubę świata.

Rzeczy cudow ne fzkodliwe narodowi lu­
dzkiemu, były materyą naybardztey w  oczy 
biiąeey chwały świat podbiiących, Zobacze- 
m y w  przykładzie, iak ieft. rzecz nie zgadza- 
iąca lig z rozumem wychwalać te rzeczy^ 
które fą przyczyną niefzczgśliwpści narodu 

ludzkiego.

Dwadzieścia tyfięcy ludzi W nadziei o trzy­
mania łupu, odważyli lig za przykładem ie- 
dnego idąc, k tóry  fig ich obr.ał być Wodzena 
na niebeśpieczeńftwa w oyny. Człowiek ten 
ieden naprzód na czele dwudzieftu tyfigcy har 
źarduiących fig na wfzyftko, fprawnych, nie 
uftrafzonycb, y  poflufznych ludzi, byl ku po- 
dziwięniu pofpolftwu. T e  dwadzieśęia tyfie- 
cy w yrżnęli, przymufili do ucieczki, albo za­
brali w  niewolą więkfzą iefzcze lięzbg ludzi, 
H erfzt ich bezwftydnie odważy! fię w ykrzy­
knąć: Zwoiowatem, iejlem zwycięzcą; a św iat
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cały pow tórzył natychm iaft, Zwoiowat, iejt 
zwycięzcą. Zkąd natychmiaft na z w y ci ę ił wa 
zapatryw ać fię p o czę to , iako na rzeczy cu­
dow ne, ztąd wyniknęła w oiow nikow  chwa­
ła ,

W iecież co czynicie, możnaby fię fpytać 

tych, co flawią zw ycięzców ? W ychwalacie 

fzertnterzow , k tprzy  w  pośrzodku was po­

tykając fię z fobą, chcą fobie ieden drugiemu 

w ydrzeć tę nadgrodę, którą obiecuiecie tem u, 

k tóryby w am  naypęw nieyfze, a nayokru* 

tnieyfze zadał rany. Pom noicie iefzcze w  

dwoynafob okrzyki wafze y  pochw ały: dzi- 
iiay ciała w e krw i zbroczone fąfiadow wafzych 
lezą rościągnione na placu, iutro przyidzie na 
w as koley.

Tak to  wielką roaią moc rzeczy cudowne 

na umyśle pofpolftwa! Uczynki ufzczęśliwia- 
iące y  pomnażaiąęe naród ludzki, fąpo .w ię- 
kfzey części powolne y fpokoyne; dla tego 
tez  nie w  prawi aią nas w  podziwienie. Dzie­
ła  św iat niizczące fą gw ałtow ne y  huczne,

dla
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dla tego  tez  kładziem y ie W poczet rzeczy 
cudownych. Nie potrzeba WJgcey czafn nad 
miefiąc do fpuftofzenia ktorey Prowincyi, po­
trzeba lat dzlefifciu do iey zbogacenia. Z po- 
dziwieniem zapatrujemy fię na to ,  k tó ry  ią 
fpuftofzyl; ledwie raczemy pomyślić o tym, 
k tó ry  ią 'czyn i obfitą. Y potrzebaz fię dzi­
w ow ać, ze tak wiele oglądamy zbrodni, a małp 

dobrych uczynków?

j % d y i  dq tey odw agi, lub do tego rozu­
mu nie przyidą narody, ażęby fię zjednoczy­
ły  przeciw ko temu, który z nich nie pomiar- 
kow aney fwoiey ambicyi czym ofiarę, mó­
w iąc do niego raz.tak, iak żołnierze niegdyś 

mówili do Cezara',

Liceat difcjgdęre, Cefar,
A  rabie fcelenim. Quarts terntque. m m q m  ■ 
His ferrum. jugujis. Animas effundere vims. 

Quolibet hojle paras. (L iicm )

drugi raz, tak, iak. Tątarow ie mówili niegdyś, 
do Alexandra: „ Coźeśmy ci w iyni? Nigdy 
„ n a  krok nie wefzliśmy do tw oiego kr.du.,

„N ie

7 T
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„ N ie  iefłże w olno tym , k tó rzy  zyią pola* 
„ la c h , nie wiedzieć k to  ty  ie iteś, od koga 
„  pochodzifz? „

Nieznaydziefz fig przynaymnicy iedna ldaf- 
fa ludzi w y iey  nad gmin m yślących, tak ro< 
ftropna, tak odważna, y  tak wymowna, ażeby 
św iat cały oburzyć mogła przeciwko tym  u* 
eiemigzyciełom, podawfzy w  ohydę dziką tg 
y  barbarzyńlką ich chwałę?

Uczeni ludzie mogą przeiłać zdanie, które 
tylko chcą od w ieku do wieku; od nich bierze 
wfzelką fwoig moc y  wzigtość u potomności; 
zkądich  Iłuiznie nazwać przynależy fędziami 
chwały, a zatym naypożytecznjeyfzemi, albo 
nayfzkodliwfzemi z ludzi,

Vixere fortes ante Agamemnona 
M ulti i fe d  omnes illacrymabiles 
Urgentur, ignotique longd 

Nodie, carent quiet vate facro. (H orat.)

Prawda zoftawiona gminowi, odmienia lig, y  
przyćmią przez tradycyą, owfzem między 

m noitw em  baiek niknie. Dzieło bohatyrikie 

2 prze*
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przechodząc-z uft do u ft, fiaie fię zdrożne. 
Z  początku zapatruią fię na nie, iako na cud; 
W krotce pogardzaią nim, iako oklepaną bay- 
k ą , a nakoniec pufizczaią ie w  zapomnienie, 
Rozfądńa potomność tem u tylko daie wiarę W 
późnych wiekach, co fię Pilarzom rozumnym 
podobało wflawić.

Ludwik X II Kroi Franculki mawiał: „ Gre* 

„ k o w ie  bardzo mało dzieł flawnych uczy- 

,, nili; lecz fzczupłość tę fwych czynności u- 

,, mieli udąrować wyfoką chwałą, przez wy- 

„ borność fwoiey wym owy. Francuzi y  w ie- 

„  le rzeczy, y  wielkich uczynili; lecz nie u- 

„  mieli o. mch pilać. Sami tylko Rzymianie 

„  dwoiftą odebrali u św iata chwałę, źe y  wieł- 

„  kie uczynili rzeczy, y umieli ie przyzwoicie 

„ wfławić u potomności. „  O toź ieden z Mo­
narchów wyznaie, źe chwała narodo w w  ręku 
ieft uczonych ludzi,

Lecz w yznać potrzeba, źe  y  ci zapominali 
częftokroć o zacności fwoiego ftanu, y  źe ich 

pochwały dane przez podch.lebftwo fzczęśli-

wym

http://rcin.org.pl



74 M * '
Wym zbrodniom , wiele na św iat zaciągnęły
niefzczęśliwości!

Spytay W irgiliufza, jakie Rzymianie nad 
refztą ludzi mieli praw o, odpowie ęi żuchwa- 
Je,

P ar cer e fubjeUis &  debellcire fuperbos,

Spytay Solego, iak fądzić mamy oK ortezyu- 
fzu, y o  ¡\Iont-tfzumie, o MexykaAczykach, y  o 

H iizpanaęh, odpowie ci nie żaiąknąwfzy fig: 
zeK ortezyufz był bohatyr, a Montezuma ty­
ran, Mć-xyRanie barbarzyńcy, a Hifzpani poczi- 

w i ludzie.

Gdy pifzemy co, przywiązujem y fig „ albo 
do ofoby iakięy, albo do iakiego krain; y  ro­
zumiemy, ze albo nic nie mafz ną świecie wig- 
cey, albo ze wfzyftko co lig na nim znayduie, 
ofobie tey, lub kraiowi fprawiędliwie fig na­
leży. O yczyzną rozumnego prawdziwie czło­
w ieka powinna być całą ziemia, a bohaterem 

iego naród ludzki.

Ze D w orak, k tóry  ieft podchlebcą, fam 
ftan iego , zdaię lig go nieiakim Ipofobem ex-

ku-
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kuzow ad, y  mniey podchlebftwo iego ieft 
fzkqdliwe, Swiadeftvvu iego nie można da­
w ać wiary, nie ieft albowiem wolnym. Lecz 
kcoź przymufić m oże uczonego człow ieka, 
ażeby oczekiwał famego fiebie, fobie podo­

bnych, naturę y prawdę?

Nie tak boiaźń, interes wlafny, y  podłość, 

iakp omamienie, ofzukanie, y  zbyteczne po- 

dziwienie było, przyczyną uczonym  nie k tó ­

rym. ludziom , ze  zbrodnie oczywifte nadali 

chw ałą. W yfokość rozumu y wfpaniałość 

dufzy bądź w w y ftęp k ach , bądź W cnotach 

okazniąca fię, ściąga na fię nafze oczy. Ży­

w e imaginacye zapatruią fię na ich autorow , 

jako na w izerunek przedziwnych fit natury, 

y  iako na wipaniały do odmalowania iey fłu- 

żący obraz. Zadziwiaiąc fię nad przyczyną, 

pochwalono fkutki; a tak tyrani św iata Hali 

fig iego bohaterami. '

Ludzie urodzeni do chw ały , fzukali iey 
w fzędzie, gdzie tylko ią mniemanie ludzkie 
efadziło. Alexander miał zaw fze wyftawio-
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ną fobie przed oczy baykę o Achillefle ; Ka­
rol X II. hiftoryą Alexandra! ztąd pofzla owa 
fatalna em ukcya, która z dwóch pełnych 

m ęftw a y  talentów  M onarchów, uczyniła 
dwóch dzikich w oiownikow. Romans podo­
bno Kurcyufza zaciągnął na Szwedzkie Kro- 
leftw o nięfzczęśliwości; a wierfz Hom era; 
przyczyną był nięfzczgścia Indyiikich kra- 
iow; o dałby Bog, ażeby hiftoryą fame tylko 
Karola XII. cnoty, w  wieczne zachowywała 
ęzaly!

Sam tylko, czfowiek roftropny doikonałym 
ieft Poetą mawiali Stoicy. Y flufznie, bez 
rozfądnego albowiem rozumu y  niewinney 
dufzy, imaginacyą nazwać można drugą Cyr- 
će, a iey wynalazki omamiaiącym Syren nu­
ceniem.

T o ż  famo fię o Hi Hory ku y  o  Kraflo m ów ­
c y , co y  o Poecie powiedzieć m oże; gdy 
fą rozumni y  cnotliwi, fą inftrumentami fpra- 

wiedliwosci, y  pochodniami prawdy, iak tyl­
ko zaś maią w  fobie pailye, y  ziemi fkażeni fą

oby-
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obyczaiami, podłemi ich tylko niewolnikami 
pomyślności, y podchlebcami wyftgpkow na­

zwać można.

Filozofowie Zażyli fwoich prerogatyw , y  

jmowili o chwale po tiauczyćielfku.

„W iefzże (m ów ił niegdyś Plinlufz doT ra- 
„ ian a) na czym zależy chwała prawdziwa, 
„chw ata nieśmiertelna M onarchy? Bramy 

„  tryumfalne, ftatuy, kościoły naw et y  ołta- 
„ rze , pfuiący wfzyftko czas zruinował, a za- 
„pom nienie zagubiło ich u świata pam ięć. 
„L ecz  chwała bohatera, k tóry  w yzfzym bg- 
„d ąc  nad fwoię nieograniczoną w ładzę, u - 
„m ie  ią miarkować y  ikracać, taka mowig 

„ch w a ła , żadney nie przypufzczaiąc w  fo- 
„b ie  odmiany, ftarzeiąc naw et kw itnąć bg- 

„dzie.

„  W  czymże podobnym był do Herkulefa 
„ o w  bezrozum ny m łodzik, k tóry  mniemał, 
„  iż w  ieg© w  ftgpował ślady (m owi Seneka 
„m ów iąc o Alexandrze,) k tó ry  fzukał chwa­
s ty ,  ani iey  natury, ani granic nie znaiąc, y

„k to -
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„ k tó ry  miał fobie za cnorg dobrze fobie uda*> 
„  iacą iig płoch oscf Herkules nigdy nie zw y - 
„c ig za ł dla liebie; przefzedł św iat dla zem­
s z c z e n ia  lig za iego krzyw dy, a nie dla pod- 
„  bicia go lotce. Bo na Cozby fig p zydały 

„ b y ty  podbice kraie temu B ohaterow i, nie­
p rz y ja c ie lo w i niepoczciwych, obrońcy do- 
„brych, dawcy pokoiu ziemi y  morzu? Lecz 
„A lexander Iktottnym bgdąc od dziecińitwa 
„ d o  zdzierfiw a, był rabownikiem narodow, 
„b iczem  Twoich przyiaciof y  nieprzyiaciol. 
„N aty m  naywyzfze fwoie zakładał dobro, 
„ażeby  fig uczynił wfzyftkim ludziom ftra- 
„  Tznym, hiewiedział o tym, ze chwała ta po- 
„w fzechna mu była, tiietylko Z nayfrozfze- 
„ m i, ale tez z naylichfzemi y  z naypodley- 
„  fzemi befiyami; których fig bad potrzeba 
„  dla tego, k tóry  w  fobie maią, iadu.

Tym by to  fpofobem ludzie urodzeni dla 
nauczenia y  fądzenia innych, powinni uftawi- 

Cznie przekładać narodowi ludzkiemu przed 

oczy mgftwo zaftawiaiące, y  mgftwo świat 

nilżczące, ażeby fig nauczył rozeznaw ad po--

fis a-
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fzanowanie pochodzące z miłości, od pofza* 

nowania pochodzącego z boiaźni, które on 

bardzo częfto ma Za iedno.

Dofyć ieft, powiefz, człowiekowi dumne­
m u, że iię go boiąi boiazn lianie mu za mi­
łość; paftuie, a pragnienia iego fą uifzczone. 
Lecz nie widzifzźe te g o , że iak tylko oma­
mienie zniknie, zginie y  boiazn? Człowiek 
dumny fwoim zoftaw iony fiłom, fłabym ieffc 
y  boiaźliw ym . W yperfwaduy ty lko tym , 

k tó rzy  mu fiużą, że %  iemu ftużąc gubią i  
że tiiepfżyiaciele iegO fą ich bracią, a on tak 
ic h , iako y  tych braci ieft katem ; poday go 
ty lko w  nienawiść u tych, k tórzy  go czynią . 

flrafznym , czym ze będzie na ow  czas o\V 
człowiek cudowny, przed którym drzeć wfzy- 
fłko mufiafo ? Tamerlan ow  poltrach Azyi; 
fzczerą będzie bayką; dofyć będzie czterech 
ludzi na okucie go iak fzalonego, y  ną ochło- 
iłanie go iak dziecka. Do tegoby przyfzły 
krefu fiły y  chwała zw yciężcow , gdyby fobie 
pofpolftwo dało kiedy odiłonić oczy, k tórem u 
zafłania prew encya, y  zdiąć z  liebie pęta bo­

iaźn i. Nie-

7 9
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N iektórzy rozum ieli, ze po (tępowali fobi© 
arcy-rofiropnie, gdy chcąc ofzacować chw a­
łę  ktorego w oiow nika, kładli na fzale, to l ig  
przynależało iego woylkom y  przypadkowi 
ztym  co litom włafnym był winien. Bardzo 
było potrzeba tego podziału chwały! Hańbg 

tó  u wizyftkich trzeba im było lpraw ić, y  

nienaw iść ku nim we wfzyftkich wlać ferca. 
T en ; k tó ry  poftrachem ieft św iata, ieft dla 
niego piekielnym, albo niebieikim Bogiem; 

oddawać mu będzie ukfon Bolki, ieżeb go nie 
będzie miał w nienawiści, zabobonność albo­
wiem  nie zna innego śrzodku.

Nie on to  zw ycięży ł, powiefz o którym  
w oiow niku: podły to  znow u ipofob ieft tak 
go  poniżać! - Nie on w praw dzie zw yciężył, 

lecz on fprawił, że zw yciężono. Małąź to  

jeft wlać w  ferca m noftwa ludzi potykania fig, 

y  umierania pod fwemi znakami ? To famo, 
że  fobie tylu ludzi pozylkał affekt, dofyćby 

mu było do iego chwały. Nieufiłuy więc 
uw łoczyć cudownym rzeczom w oiennym , 

lecz ftaray fig, ażeby fig tyle niemi brzydzono,

ile
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ile fą św iata fzkodliwe, tym  fpofobem potrze­

ba ie tylko poniżać.

Niech fifa y  zacność dobroczynney y  wfpa- 
niałey dufzy, niech dzielność przyw yifzego 
dowcipu ftaraiąca fię o ufzczęśliwienie świa­
ta, będzie wafzego ufzanowania obiektem, a 
taż  lama rę k a , k tóra bez interellowania, do­

broci, ludzkości, wyftawi ołtarze, pychę, am- 

bicyą, zemftę, chciwość y  zaiadłość, za leb 
pociągnie przed ftrafzny, a fprawiedliwy try­

bunał potomności. W ten czas dopiero bę­
dziecie mogfi nazwać fię takiemi zemścicie- 
-lami, iaka była baieczna Nemefis, takiemi lpra- 
•wiedliwemi w  wieku wafzym fędziami, za ta­
kiego uznawała ftarozytność Radamanta Kró­

la Lycyi.

Jeżeli fię boicie żyiących, coz za przyczy­

nę macie obawiać fię umarłych? Chwalić ich, 

no uczynili dobrego, ieft to  tylko waliza ku 

nim pow inność, lecz żebyście ganili ich za 

popełnione w życiu  wyftępki, św iat cały kła­

dzie na was obowiązek. Hańba przywiąza-

9 na
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na do ich imion, fpłynie na ich naśladowców. 
Ci albowiem bać fię będą dekretu, czyniące­
go  zakałę ich w izerunkom : przeglądać iię 
będą w  czafie przyfzłym, y  drzeć będą na iego 
fobie wfpomnienie.

Lecz naw et w zględem  żyjących, iak żeby 
fobie powinien poftąpić uczony człowiek, wi­
dząc, że fię im powodzą niegodziwe zamy- 
Iły, y  ze ich fame naw et zbrodnie fą ufzczę- 
sliw ione? Oto powinienby pow itać, prze­
ciwko nim, ieźeli zafzczycalię wolnością, y  
Jfia odwagę; leżeli zaś nie może, lub nie śmie* 
milczeć mu należy.

Milczenie to  powfzechne ludzi uczonych, 
byłoby famo przez lię ich ftrafznym fądem, 
gdybyśmy ich zawfze widzieli łączących fwe 

fiły na danie głośnych pochwał czynnościom 
prawdziwie chwalebnym. W yitawmy fobie 
wfzyftkich Poeto w , wfzyftkich Hiftorykow, 

wfzyftkich Krafomowcow, znofzących fię z  

fobą po wfzyftkich częściach św iata, y  po- 

święcaiących Iławie, ktorego dobrego Króla,

do-
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dobroczynnego ktorego Bohatyra, lub łago­
dnego y łafkawego ktorego zwycięzcy; wfzy- 
ftkie fwoie.y w ym ow y fify, dla rozniefienia 
po całym świecie imienia iego chwały. Day» 
my, ze każdy człowiek, któryby przez cno­
ty  fwoïe y talenta, ilał fię oyczyźnie fwoiey* 
ÿ  całemu narodowi ludzkiemu pożytecznym* 
We wfzyftkich w ieku fwego piiarżoW dziełach 
rownaiącą fię do tryumfu odbiera chwałę. 
W  ten Czas gdy fię pokaże k to  niefprawiedli- 
Wy, gw ałtow ny y pełny ambićyi, iakozkol- 
wiekby był potężnym , fzczęśliwym , zamil­
kną dla niego wfzyftkie inftrumenta chwały, 
ziemia przyiłuchiwać fię będzie temu milcze­

n iu ; ufłyfzy go naw et fam T yran , y  wityd 
go ztąd ogarnie. Juz ieftem ofądzony na 
wftyd w ieczny, będzie mówił fam w  fobie* 
k tóry  żeby  w iecznie trwaiącemi w yryfowa- 

no charakterami, na moy tylko czekaią upa­
dek.

Jakiegożby kit fobię refpektu wzniecić nie 

mógł pędzel Poetow, iakiego ufzano wania nié 
zaciągnęłoby na fiebie H iftorykow  pioro, lub 

F a  kra-
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krafóm owftwa piorun, będąc w  ręku fprawie- 
dliwego y  cnotliw ego męża? Nikczemny, lecz 
odw ażny Aretyna ołow ek utrzymywał! Cefa- 
rzow  w  boiaini.

Nie famę tylko fałfzywą w oiow nikow  chwa­
lę  potrzebaby przemienić w  hańbę/ maxymy 
potępiaiące ią , attakuią to  wfzyftko, cokol­
w iek do niey ieft podobnego.

Prawdziwa chwała za fwoie ma obiektum, 
pożyteczne, uczciwe, y  fprawiedliwe rzeczy, 
y  ta tylko prawdziwa chwała znieść może o- 
blicze praw dy, y iey w eyzrzenia. Cokol­
w iek ma w  fobie cudow nego, wfzyftko to  
funduie fię na ufiłowaniach talentów  y cno­
ty ,  zmierzaiących ku dobru ludzkiego na­
rodu.

Namieniliśmy w yżey, że znayduie lię pe­
w ny rodzay chw ały, k to rfy  pozwoliliśm y 
rzeczom  cudownym przyiem nym ; lecz ta u- 
czeftniótwem ieft tylko chwały należytey rze­

czom cudownym a pożytecznym , taka ieft 
chwała w yzw olonych nauk,

W y-
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W vzw olone nauki maią także w  fobie cos 

eudow nego, y  to to  coś cudownego iett ich 
chwalą. Dzielność wym owy, powaby oma- 
miaiące Poezyi, flodyczy Muzyki, wdzięki 
ciągnące do fiebie fztuki malarikiey &c: mu- 
lialy być miane za cuda, ofobliwe w  tych cza- 
fach, w  których w ym owa odmieniła Pańftwa 
rządy, w  których Muzyka y Poezya ułaikawiar 
ły  dzikich ludzi, w  których fnycerika v,ma- 
larlka fztuki, pobudzały św iat ęały do czci y 

ufzanowania.

Te prawdziwe w yzw olonych nauk fkutki, 
kładziono w  poczet tego, cokolwiek ty lko lu­
dzie naycudawnieyfzego, y naypożyteczniey- 
fzego wymyślić mogli, a powfzechny ich. odr 
głos uformował fławę tego rodzaiu , która 
fię mieści pod powfzechuym imieniem chwa­

ły; -bądź że ludzie fwoie rolkofzy kładli w li­
czbę nay w ifkfeego dobra, a w yzw olone fztu­
ki, k tóre  ie im fporządzaly, w  liczbę nayfza- 
cownieyfzych darów , ktoremi tylko kiedy 

Nieba ziemię udarow ać mogły; bądź ze ro ­
zum ieli, iż nigdy dofyć fzacunku fwegu o-

ś vyi ad-
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świadczyć nie mogli tem u, co ich z dzikich 
poczyniło ludzkiem i; bądź naoftatek, źe za 
godną rzecz ofądziii, ażeby w yzw olone fztu- 
ki będąc towarzyfzkam i cnoty; po podiętych 
zobopolnie pracach dzieliły fig z nią tryum­
fem.

Y dla tych to tylko przyczyn, wfzyftkie ta- 
.lenta zdaią fig nam mieć prawo być uczeftni- 
kami chwały cnot, które to uczeftnićlwo tym 
ieft naturalnieyfze, im rzecz ieft oczywiftfza, 
że  do iednego z niemi zmierzają końca. Koń­
cem tym ieft uiżczęśliwienie świata: a tak ta- 
łenta naywięcey przyczyniające iię do ufzczę- 
śliwienia ludzi, powinnyby naturalnie nay­
w ięcey mieć ucześnićlwa w  tey chwale. Lecz 
nad 60, w  nadawaniu talentom  nadgrody, po­
winniśmy mieć wzgląd na rzadkość ich, y  ten, 
k tóry mogą przynieść pożytek. To co famę 
tylko w  fobie zamyka trudność, żadnego nie 
ieft godne nafzego w zględu: to  co ieft łatwe 
iakokolwiekby byio pożyteczne dla zachęce­
nia w  pow lzechności talentów  do ćwiczenia 

fig, pom ierney tylko, od nas wyciąga zapła­

ty.
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*y. T o  co ieft oraz y wielkiego pożytku, y  
Wielką w  Tobie zawiera trudność, wyciąga od 
nas zachęcenia proporcyonalnego, do tych 
prac, które do teg o  podeymować. potrzeba. 
Zaffuga powinna być zawfze. fzacowana W 
proporcyi do pożytku zatnyffu, y  do rząd- 
kości śrzodkow  zażytych, do Tego. wykona­

nia.

Podług tey  reguły talenta, by też r.aywię- 
kfzego godne podziwienia, wydoikonaiaią- 
ce iię w  wyzw olonych fetukach, nie nay- 
pierwfze W podziale chwały mieć powinny 
względy. Zm nieyfzym  dowcipem , aniżeli 
był Tacyt y  Kornel, Miaifter który, lub Prawo­
daw ca, na  wśekfze, aniżeli oni zafUiżyć fobię 

może pochwały.

Podług tey  iefzcze reguły, iedneż talenta, 
nie zawfze iedney godne zalety, y  ci k tó ­
rzy  ich fą  dobroczyńcami, ażeby naypożyte- 
cznieyfzym fprzyiali, uważać powinni naturę 
dowcipow, y  przypatrzyć fie dolkonale cza.fu 
okolicznościom ; w  czalie naprzykład grubi- 
aóilw a, y  dzikości obdarzać paw ia ci łulkar
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mi fwemi P o e to w ; w  zamieiżania y  łpufto- 
fzenia ćzafacb, krafomowcow, w czafach zaś, 
w  których zabobonność y fanatyzm bierze go­

rę , Filozofow. Pierwfi ułagodzą obyczay- 
ność, czyniąc dufze na wfzyftko powolne- 
m i; drudzy wzniecą odwagę w  Narodach, 
y  uformuią w nich mężne ferca, ażeby z 
przeciwności tryumfować mogły, trzeci zaś 
rofprofzą chmury błędu y boiażni, pokazu- 
ląc ludziom przepaść, do ktorey lię związa­
ne maiąc ręce, y zafłonione oczy prowadzić 
daią.

Lecz ponieważ te wfzyftkie fkutki iedna 
drugich nie nifzczą, ponieważ talenta, od któ­
rych te fkutki pochodzą, ścifły z fobą maią 
zw iązek, y  mało fię co od fiebie różnią; (bo 
Filozofia oświeca Poezyą, od ktorey nabiera 
piękności, a krafotnowftwo ożywia tak iednę, 
iak drugą, y  tak iedney z tych umieiętności, 

jako y drugiey zbogaca fię fkarbami; bardzo- 
by rzecz była pożyteczna, utrzymywać ie, y  
Wydcfkonalać razem wfzyftkie, ażeby albo 

każda z ofobna w  fwoim czalie zfwoiemi po-
pify-
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pifywała fię owocam i, ąlbo te z  wfzyftkie ra­
zem w edług potrzeby ludzi, mieyfca, y  czafu. 
Spofoby te kierowania y rozrządzenia Naro­
dami, iako fą a rcy -p o tężn e , tak tez fą za­
niedbane! Mądrość dawnych Rzeczypofpołi- 
tych w  tym  fię naybardziey okazyw ała, ze 
umiały zazywać talentów  wfzyfiko mogących 
wyperfwadować; y wfzyftko porufzyć.

Przeciwnie nic nam bardziey w yraz ć me 

może zepCucia obyczaiow , y dumy ammu- 
fzow, iako gdy nikczemne y dzieci tylko mo­
gące kom entow ać fztuki, nadzwyczayne od- 
bieraią honory. Rzym obiektem tylko poli­
tow ania mogt fię nazwać w  owych czafach, 
w  których dla Pantomimow na rożne fię dzielił 
fakcye, y  w  których w ygnanie tą  podlą zaba­
wiających fię fztuką ludzi, za fwoie nay więk- 
fze niefzczęście, n pow rot ich za naywiękfzy 

fwoy poczytyw ał tryumf.

Chwała, iakośmy iuź namienili, fatnyrh tyl­
ko fiaraiącym fię o powfzechne Narodu ludz­
kiego dt.bro ieft przyńalezyta, y nie tylko ta- 
len ta , lecz ani cnoty naw et fame pod innym

pre-
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preteztem  fpodziewad lig iey  bynaymniey nie 
mogą.

Uczynek Wirginiufzą zabijającego włafną 
ęorkg, ieft tak mgżny, a ęzyścieyfzy iefzęze, 

lak Brutufa dekretującego fwego fyna poftg­
p ek , z tym wfzyftkim, drugi ieft chwalebny, 

p ie rw %  bynaymniey. Dla czegóż profzg ? 

W irginiufz fwoiey tylko familii ocalał honor: 

Brutus uczynkiem fwoim honor praw y  Oy- 
czyzny utrzymywał. Mozg to byd, że wiefe 
Pychy zawierał w  fobie poftępekBmtufa, m o­
że  y  to być, że był cały fzćzerą pychą, a \y 

poftgpku Wirginiufzą, fama tylko wydawała 

fi? uczciwośd, y, odwaga 5 z tym wfzyftkim, 

t?n czynił wfzyftko dla fwoiey familii; a tam­
ten czynił wfzyftko, albo przynaymniey zda­
w ał lig czynię wfzyftko dla Rzymu; Rzym 
te ż , k tóry  na poftgpek Wirgi.niu.fza zapatry­
w ał hę lakp na akcyą poczciwego człowieka, 

y  dobrego Oyca, poftgpek Brutufa wylławiał, 
iako akcyą Bohatyra: nic nie może byd fpra- 
Wiedliwfzego nad tg  różnicę.

Do
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Do uczynienia fzacowney dobru publiczne« 

mu intereffu wlafuego ofiary, potrzeba fił w y- 
wyżfzaiących człowieka nad włafną natu rę; 
y  chwała tylko tey  wfpaniałości dufzy przy­
zw oitą ieft nadgrodą. Bp coż można ofia­
rować temu w  nadgrodę, ktor.y dobru publi­
cznemu fakryfikuie życie, iako Decyufz; ho­
nor iakoFabiufz; urazę pryw atną, iako Ca- 
millus; dzieci, iako Brutus y Manliufz? Cno­
ta będąca fama fobie doftateczną nadgrodą, 
czymfiś w yżfzym , aniżeli ludzką nazwać fię 
m oże: nie ieft więc ani fprawiedliwa rzecz, 

ani roftropna, w yciągać, ażeby cnota fama 

fobie była nadgrodą. Nadgroda iey powin­

na mieć nayprzod proporcyą do dobra, k tó ­

re ona przynofi, do ofiary którą czyni, do 

ofobiftych talentów , k tóre iey dopomagaią, 

albo ieżeli iey na ofobiftych brakuie talen­

tach, do umiełętności przybierania fobie na 

pomoc cudzych talen tów : umiejętność al­

bowiem ta w  człowieku rząd trzymaiącym 

publiczny, zamyka w fobie wfzyftkie talen­

ta.
Czło-
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- Człowiek nayw yzfzy maiący rząd, gdyby

fam przez fig wfzyftko czynił, małoby czynił. 
Pochwała, k tó rą  daie Horacyufz Auguftowi, 
cum tot fuflineas , &  tamtą negotia folus  zna- 
czy ty lko , ze wfzyftko fig pod iego działo 
imieniem, y  ze on w e wfzyftko włafnemi 
Wglądał oczyma. Dar panowania z chwałą, 
iednego tylko talentu, y  iedney wyciąga cno­
ty :  te ftaną za w fzyftko,. y  niczego nie po- 
trzebuią do fwoiey pomocy; cnotą tą ieft mi­
łość ludzi, a talentem umieigtnośc zażyw a­
nia tych ze ludzi. Niech tylko, który Mo­

narcha chce fkutecznie publicznego dobra, 
niech tylko do ziednanja go nayikuteczniey- 
łzych zazyw a srzodkow ; to  co czyni przez 
rozkaz niemniey iego ieft dziełem, y  chwała 
ztąd wynikaiąca, zawfzę do niego iako do 
fwoiego źrzodła zmierzać bgdzie.

Nie potrzeba wierzyć, ażeby tałenta y  wy- 
fokie cnoty, w edług um owy łączyły fig zfo- 

bą razem, w  tym wieku, lub w, owym kraiu! ' 

potrzeba zawfze mniemać, i i  ieft pewny ma­

gnes przyciągaiący ie do fiebie, i e  znayduie

fig
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fie pewny w ietrzyk rozpościerający ie fwoira 
powiewatiiem, duch pewny ożywi aiący ie , 
centrum pewne wfzelkiey dzielności, zgrom a­
dzające ie ku fobie, y  koło iiebie utrzymuiące. 
Sprawiedliwie więc M onarfze, który umiał 
panować przypifuietny całą panowania iego 
chwalę. Może fię mówić, że to  co rolka zał 
uczynić, fam uczynił, y ż e  iemu famemu za to  

winne fą dzięki.

Przypatrz fię Monarfze, k tóry  przez ogni­
w a podufałości y m iłbści, łączy wfzyitkie 
fwoiego Pańftwa ftany, y  iedno z nich poli­
tyczne formuie ciało, ktorego fam ieft dufzą; 
który zachęca do zaludnienia fwoiego kraiu, 
y  wzbudza do induftryi; który  wydoikonala 
rolnićtwo y  handel, podfyca, y na naywyżfzy 
ftopień doikonałości wynofi wfzyftkie fztuki, 
k tóry  naoftatek nie daie zoftawać talentom w  
nieczynności,y cnotom bez przynofzenia po­
żytku: Kroi ten bez wy ciśnienia z oczu fwoich 

poddanych iedney łezki, bez wylania iedney 

ich krwie kropelki, zgromadza na łonie pri- 

koiu niezmiernie wyfokiey chw ały Ikarby; a

żniwo
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2 niwo to  obfite, winne ieft famey tylko zafie* 
Waiącey iego ręce.

Lecz chwała, rOWnie iakśw iatło  uzyczaiąfc 
fię innym bynaymniey fię niezmnieyfża, ztąćl 
tez  chwała Monarchy ("pływa na Naród, y  ka­

żdy z wiefkich lUdzi, których prace przyczy­
niły  fię do iey Wzroftu, iaśnieie tym  promie- 
iiietn, k to r ego iey użyczył. Równie świat 
Kondeufza, Kołberta, Kornelego, iako v Lu­
dwika nazw ał wielkiemi! Minifter oświeco­
ny» pracowity, dla wizyftkich łatwo przyftę- 
pny , równie Oyczyznie» iako y  Monarlze 

Wierny, zapominaiący o fobie, y n a  famo tyl­
ko we wfzyftfcim zapatruiący fię publiczne do­
b ro , ze wfzylłkich poddanych naywiecey 
przyczynia fię do chwały fzcżęśliwego Kro- 
leftwa, y  naytyiękfzym iefi iey uczeftnikiem, 
lecz y  tego cudownego człowieka chwała, 

fpływa na Monarchę, k tó ry  go fobie potrafił 
zniewolić?. Jakoż, ieżeli rzeczy pożyteczne 
y  cudowne czynią chwalę, moźeź być co dla 
Monarchy chwalebnieyłzego, nad wynalezie-
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nie y  obranie fobie tak godnego fiebie przyia*

cielą?

Nre tylko zaś na fżalę chw ały brać potrze­
ba dobro, które kto Pań (lwu ziednał, ale te z  
y  wfzyftkie trudności, które mufiał przezw y­
ciężyć: chwała ta z przełamania trudności o- 
fobliwiey fundatorom iakiemi byliLikurgus y  
Piotr Car Moikiewiki przynależy. Lecz na­
leży fię odciągnąć od tych zafług to  wfzyftko, 
czego dokaZała gwałtowność. Samo tylko 
panowanie ieft chwalebne, któremu u ludzi 
albo rozum, albo miłość ziedna chwałę: Im - 
peratoriam niajejłatem arniis decoratam, legi- 
bus oportet ejfe armatom, (a)

Ze wfzyftkićh tych, k tó rzy  fpuftofzyłi zie­
m ię, nie mafz żadnego, któryby ieżeli mtł 
mamy dać wiarę, nie żądał ubeśpieczyć, y  u- 
gruntow ać iey fzczęśliwości. Strzeż fię ta­
kiego, ktorykołwiekby chciał łudzi bardziej 
uczynić fzczęśliwemi, aniżeli fobie tego ży­
czą; fzczerą to  ieft tylko chimerą przyw ła-

fzcza-

( a )  Juft: Próem.
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fzczaiących fobie niegodziwie trony, y  pre- 
textem tyranów . Ten k tó ry  dla fiebie fame- 
go funduie Pańftwo obcina Naród tak , iak 
marmor, niedbaią bynaymniey o iego ucinki, 
funduiący zaś Pańftwo dla Narodu, k tóry  go 
fkłada, zaczyna fwoie dzieło od uczynienia 
fobie ludu powolnym , y  Ikłaniaiącym fig do 
w fzyftkiego, ażeby łamad go y  krufzyd nie 
miat potrzeby. Słowem fzukanie włafnego 
intereflu w publiczney fprawie, ieft przeciw­
ko Narodowi ludzkiemu wyftępkiem. Czło­
w iek fakryfikuiący wlafnemu pożytkowi fpo- 
czynek y  fzczgsliwosd ludu, ieft naydzikizym 
y  nayokrutnieyfzym ze wfzyftkicb zwierzów; 
wfzyitkoby na iego zgubę zmowid fig po- 
winno.

Na tey funduiąc fig maxymie, powftawali- 
śm y przeciwko autorom wfzelkiey niefpra- 
wiedliwey w oyny , zachęcaliśmy dawców 
chw ały, ażeby przywiązywali hańbę do fa- 
mych naw et pomyślności; k tóre mied mogą 
pałaiący ambicyą zwycigżcy, lecz zawfze od 
tego iefteśmy dalecy, ażebyśmy ubliżali pro-

feffyi
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feffyi ludzi w oyikow ych te y  chwały, k tó rą  
mieć powinna w każdym  Pańftwie, ktorego 

ieft tarczą, y odfądzali od tych wzglądów , 
które każdy Monarcha powinien iey oświad­
czać, gdyż ona naywiękfzą iego ieft obro­

ną-
Ze ten, który fłuzy Monarfze, lab fwoiey 

Oyczyźnie, bierze fię do brom W  dobrey, lub 
niefprawiedliwey fprawie, że bierze miecz Z 
rękiTfprawiedliwości, albo z ręku ambicyi, 

nie ieft ani fędzią, ani autorem proiektow , 
których ieft wykonaczem; a zatym  chwała 
iegQ ofobifta, żadney nie podpada ikazie, o- 
wfzem powinna być tak w ielka, iak wiele 
podiąl prac W wykonaniu rozkazow . Rygor 

w oylkow y, któremu fię poddaie, ciężkość 
prac, których fię podeymuie; ftrafzne niebe- 
śpieczeńftwo, na które fię w ydaie ; Rowem 

wielorakie wolności, fpoczynku, y  życia fa- 
mego ofiary, famą tylko chwałą mogą być 
godnie zapłacone. Do tey chwały, która ieft 
nadgrodą wfpaniałey a czyftey odwagi, przy­
łącza fie iefzcze chwała talentów , które ta  

G w w iel-
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W wielkim Hetmanie oświecaią, wfpieraią, y  
koronuią mgftwo.

To uważając, oczywifta ieft rzecz, że ża- 
dna chwała nie może w yrównać chwały wo- 

iownikow: bo chwała nawet Prawodawców 
wyciąga podobno w ięcey talentów , lecz’ 
mniey ofiar; prace ich fą uftawiczne y  arcy- 
trudne; lecz nie fą dla nich niebeśpieczne. 
Jeżeli Wlfc tego iefteśmy zdania, źe Woyna 
ieft dla narodu ludzkiego biczem, ktorego fie 
m gdy uchronić nie może, profeffya woylko- 

w ych ludzi w  naywiękfeym powinna być ho- 
norze, iako ta, k tóra lig na naywiekfze w y­
dalę niebeśpieczeńftwa. Niebeśpiecznaby by- 

. a rzecz w  prawiać ią w  emulacyą, z  którą 
m ną profeffyą, ofobliwie wPańftwach, k to - 
reby dla ich niezgody m ogły być wydane na 

łup fąfiedzkim narodom. Nie dofyć zaś ieft 

nadgradzać zalługi Kommendantow, potrze­
ba y  na tych mieć przyzw oite Względy, któ­
rzy  komendzie odważnie fą polłufzni. Po­
w inna być prócz tego ofobna chwała włafna 

całemu razem dyftyngwuiącemu fig Korpufo-

wii
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w i; takim  albow iem  fpofobem, gdyby  naW ct 
partykularny  żo łn ierz  niem iał fobie Za cel W 
pracach fWoićh fw oiey w łafney chw ały, bg- 

dzie ią miało za cel całe w oy iko . Z o łm erż
i e d e n  w  partykularności myślić m oże, iakó

człowiek, a pułk cały razem  w zig ty , iako Bo- 

h a ty r, y  to  co nazyw aią pow fzechnie duchem 
każdego korpufu,. chw ałą fig ty lk o  fam ą do  

czynności porufzyc m oze.

UlkarŻamy fig, źe czafow nafzych hiftorya 

oZigbła ieft y  ofchła, W kom paracyido hifto- 
ryi G reków  y Rzymian. Racya różnicy tej? 
ieft oczyWifta; hiftorya daWna ieft hiftoryą 
narodu; a hiftorya nafzych w iek o W ieft d Woch, 

lub trzech ludzi hiftoryą; to  ieft Kroła k tóre- 

go, Miniftra, y Hetmana.

W  Regim encie Szam panii, iedney  Z Frati- 

cuikich ProW incyi, Officyer pew ny  zaprafża 

zfobą  na ochotnika, do pew nego Wielkiey od­

w agi uczynku  dw unaftu ochoczych  ludz i) 

całe korpus ftoi nie porttfzyw fzy fig, na iego  

iłow a, y  n ik t m u nic nie odpow iada. Po t r z y ­

kroć pow tarza  fw oig p roźbg , y  po trzy k ro ć  
G a  ie-
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iednoz widzi milczenie. Coz to ielł prze-Bog, 
nikt mię nie fłyfzy! fłyfeemy cię, odezwali lię 
wfzyfcy zgodnym głofem; lecz czemuż wzv- 
wafzdwunaftu tylko ludzi ochoczych? wfzy­
fcy iefteśmy ochoczy, których.chcelz wybie- 
«ray z nas fobie.

Okop Filizburgiki zalany byl cały wodą, żoł­
nierz muiial po nim brodzić, po pas prawie 
maiąc wodę. Miody ieden bardzo Officyer, 
któremu wiek nie pozwala! chodzić tym fpo- 
fobem , prolił, ażeby go ieden drugiemu po­
dawał na ręce. Jeden Granadier podawał go 
fwoiemu kam ratowi, aby go wziął na fwoie 
ra m io n a p o fa d ź  go na moich plecach, rzeki 

ten  do niego; ieźeliby miał odebrać laki po- 
ftrzał, zaflonięgo fobą.

W  woylku Francufkim znayduią lię tyllą- 
czne podobney piękności czyny, które to Plu­
tarch y Tacyt z wielkimbyby łakomftwem po­

zbierali. (a ) My odfyłamy ie tylko do pry-

wa-

(a )  Gdym m i tę uczynił uw agę, człowiek ieden u-

czo-
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watnych manufkryptow, iakoby mniey byîy 
godne hiftoryczney wspaniałości. Potrzeba 
mieć nadzielę, ieH iftoryk, k tóry  myślący po 

Filozofsku, uwolni fie od tey prewencyn

W fzyftkie ftany, w  których potrzebne fą 
dufze odważne, na uczynienie wielkiey z wła- 
fuego intereffu publicznemu dobru ofiary, po­
winny upatrywać dla zachęcenia iię ofobiftą 

fwoię w  oddalonych czafach chwale. W ie­
my dobrze, ze Filozofowie chcąc uczynić cno­
tę  nieporufzoną, przyuczaią ią, aieby lie o - 
chodziła bez wfzyftkiego : Non vis ejfe jufins 
'fine gloria; at me hercuk-ppe juflus efi.debes 
cum infamia. Lecz cnota nawet fama me na­
bywa gruntow ności bez hańby krotko trw a- 

iącey, w  nadziei doftąpienia w  przyfziycb cza­
fach znakomitfzey chwały. Fabiufz znofi, ze

fię.

ezony, m yślący po o b y w a te lu ,  y po repubhkan tlk t,, 

jn iat fobie zlecone od M in iftr. ftaranie zeb ran ie  d la na- 

feey woyikowey fzkofy, i n t e r e f i u i ą c y c h  mocno czyn- 

„ości, k tó re  nieco by ty  zaniedbane. Z ebran ie  to, ieft 

naypożytocznieyfzą k fiążk ą , k to rąby  m iodzie zy  na- 
fzey w o y lk .w ey , do czytania zalecić  można.
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fię Z niego naśmiewaią w  Obozie Annibala, 
y  Ze go ofiawiaią w  Rzymie przez cały prze­
ciąg iedney kampanii; ale mogłżeby był od­
w ażyć lig umrzeć w  nieffawie, y  w  hańbie 
zoftawać u potom ności? Nie fpcdziewaymy 
f ię , ażeby nikczemna nafza natura, zdobyła 
fię kiedy na podobne ufiłowania, fama tylko 
Religia może tego dokazać; y iey naw et o- 
fiary częftpkroć za fundament maią włafny in­
teres. Naypckornieyfi naw et dla dofiąpienia 
t y lk o  W zamianę nieśmiertelney chwały po- 
gardzaią doęzefną. Nadzieia tey nieśmier­
telney chw ały, utrzym yw ała w  cnocie So- 
kratefa y  Katona. Dawny ieden Filozof ma­
w iał: ¿Jako chcefz, ażebym dbał o naganę, ie- 

z  cli nie chcefz, ażebym fębie fmetkował w po­
chwałach?

Nauka moralna przykładem Theologii po­
winna uzbraiaę cnotę przeciwko niew dzię­
czności y  Wzgardzie ludzi, obiecuiąc iey czaly 
fzczęśliwfze, y  fprawiedliwfzych ludzi.

„  Chwała ieft tow arzyfzką cnoty, y  idzie 
M za nią z a w iz e, iakoby była iey cieniem, mo-

» w i
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„W i Seneka; lecz iako cień raz przed ciałem,
„  drugi raz za nim idzie, tak tez y chwała raz 
„uprzedza cnotę y  pokazuie fię przed n ią ,
„  drugi raz idzie za nią, gdy iuz zazdrość zgi- 
„n ie ; a na ten czas tym ieft w iękfzą, im ieft 

„poźnieyfzą.

Filozofia to  więc ieft równie niebeśpieczna, 

Jak ieft próżna, ganić w  człowieku,, ogląda- 
danie fig na potom ność, y pragnienie życia 
przez chwałę po zakończonym życiu. Filo­
zofia tego rodzaiu znalazła niektóre wfpa- 
niałe dufze, k tóre czyniły dobrze dla tego , 
ażeby wypełniały ftanu fwego powinność. 
Lecz nie potrzeba nigdy dowierzać tey nat«-. 
t y  charakterom. Potrzeba człowiekowi czy­
niącemu dobrze pozwolić kochać fię w  chwa­
le; potrzeba mu nawet pokazać, ze ią może 
mieć y po śmierci, ażeby grob nie był dla nie­
go ikałą, ok to rąby  fię rozbiła odwaga iego , 

y  ftateczność.
T e n , który chwałę Twoi ę ogranicza .krót­

kim życia.przeciągiem, ieft niewolnikiem o- 

pinii y okoliczności czafu; fprzykrzy wfzy fo­
bie»
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bie, ieżeli wiek, w  którym żyie, ieft niefpra- 
Wiedliwy; wpadłfzy w  rofpacz, iezeli ieft nie­
w dzięczny; a ofobliwie z niecierpliwością 
pragnąc używać pracy fwoiey łkutku, chce 
zbierać zaraz to ,  co fieie, przenoli chwalę 
prędką, a przemiiaiącą, nad chwałę tę  nie 
prędką, lecz trw ałą: taki nic wielkiego nie 
Weźmie przedfię.

Ten, który fię ftawia myślą w czafach przy, 
iżłych, y  w  ich fobie fmakuie chwale, będzie 
pracow ał dla wfzyftkich wieków, iakoby był 
nieśmiertelnym. Jeżeli mu z nim wfpoł-ży- 
iący ublizaią tey, na którą fobie zafłuźył chwa- 
ły, W nukowie ich nadgradzaią mu za to, ima- 
ginacya albowiem iego źyiącym go czyni \y 
potom nych wiekach.

Piękny to  ieft fen, rzecze mi kto. Lecz 
prze-Bog! zazywałze tu k to  na ziemi chwały, 
ktoraby fię fnem nazwać nie m ogła? Nie 
ta  to  mała liczba zapatruiących fię na ciebie, 
y  otaczaiących cię w  ko ło , formuie Iławy 
tw oiey  głofy. Imie tw oie tym będzie lła- 

wnieyfze, im cię wieść bardziey pomnoży, y

obe-
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obecnym nieiako uczyni na tych tnieyfcach, 
na których nigdy niebyłeś, y  nigdy nie bę- 
dziefz. Dla czegoźby było bardziey rzeczą 
nierozum ną, rościągnąć myślą iefteft w o fwo- 
ie do przyfz.łych w ieków , aniżeli do oddalo­
nych k rai o W? Mieyice to  lub ow o zarow no 
ieft dla ciebie małym punkcikiem, iako ten, 
lub ow  czafu moment. Czyli to w  fzczupłym 
mieyfcu, czyli czafu punkciku zechcefz fię o- 
graniczyć, dufza twoia oftabiona fchnąc bę­
dzie, iako w  ściflym więzieniu. Pragnienie za­
robienia fobie na wieczną chwałę, powiękfza 
nieiako nafzą na tu rę , w yw yzfza nas nad nas 
fam ycb, y rościąga iefteftwo nafze za życia 
nafzego przeciąg, y  ktokolwiek go waży fię 
gąnić, nie ieft godzien uczuć w fobie. „ Po- 
„ gardzać chwałą m ow iTacyt, ieft to  w zgar- 
„d zać  cnotami, które do niey prowadzą; „ 
Contemptd fama, virtittes contemnmtur.

O PA*

http://rcin.org.pl



i o 6

O MOŻNYCH PANACH.

pofpolicie imie możnych Panów  tym , 
k tó rzy  pierwfze pofiadaią mieyfca w  Pań- 
ftw ach, hądź W Magiftratach, bądź przy boku 
Monarchy.

Może, być kto wielkim, albo w  tym  co fię 
tycze ohyczayności będącey w  fpołeezeń- 
ftw le , albo w  tym  co fię tycze polityki ścią- 
gaiącey fię do dobrego rządu. My tu  daie- 
m y imie wielkich czyli możnych, ludziom zo- 
ftaiącym na publicznych urzędach.

W  Pańftwacb prawdziwie gtninowładnycb, 
fame tylko na Magiftratach zoftaiące ofoby na­
zw ać fię mogą wielkiemi y  możnemi, albo ra- 

czey fam tylko lud nazywać fię powinien 
wielkim, Magiftraty fą tylko wielkiemi z lalki 
ludu , y  dla ludu; on albowiem im fwoiey 
władzy, fwoiey godności, y  fwoiego powie­

rz a  maieftatu. Z tąd idzie, że w  dobrze rządzą­
cych
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cych fi? Rzeczachpofpclitych, miano niegdyś 
za w yftępek, gdy fi? kto ftarał nabyć ofobie 
fwoiey partykularnie poźyteczney władzy, 
Hetmani w pyik, w  ten czas tylko byli wieł- 
kiemi, gdy na czele woyik fwoich zoftawali; 
władza ich moc brała od w oyikow ey karno­
ści; ikladali ią natychmiaft, gdy żołnierz u- 
walniał fi? od woyikowey fiu ¿by; a pokoy 

czynił ich wfzyftkim rownemi.

Do iftoty gminowładnego rządu należy, 
ażeby wfzyftkie doftoieńftwa były elekcyo- 
nalnemi, y żeby nikt od nich przez prawa Oy- 
czyfte nie był ezkludowany. Jak tylko iedną 
klafia obywatelow wyznaczona ieft do flu- 
zenia, bez nadziei rządzenia kiedy innemi, 
rząd ieft natychmiaft Aryftokratyczny. Nay- 
mniey ma w io b ie  niedoikonałosciAryftokra- 

cya tą , W ktorey władza możnych Panów 
naymniey fig czuć daie. JJayniedoikonalfza 
ieft ta, w  ktorey  moźniPanowie fąDefpotami, 
a lud niewolnikiem. Jeżeli Szlachta poftępuie 
fobie po tyrańiku; niefzczfśliwość ieft bez le- 

kąrftwa. Senat albowiem nie umiera.
Gdy
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Gdy Aryftokracyą lkładaią w oyikow i, po­
trzeba fię obaw iać, ażeby  władzy wielu Pa­
n ó w , nie przywłafzćzył fobie jeden z nich 
naym ożnieyfzy: rząd taki zmierza zaw fze, 
albo do Mouarcłiicznego, albo do Deipotyczne- 

go Panowania. Gdy Aryftokraeya fame tylko 
prawa ma za fwdię obronę, ażeby fię mogła 
długo utrzym ać, potrzeba, ażeby była nay- 
fprawiedliwfzą y  nayumiarkowańfzą ze wiży- 
ftkięh rządów. Ażeby lud mógł znieść po­
tęgę  Panów, powinien być, albo tak fzczęśli- 
w y, ia k w W e n e cy i, albo tak wynifzczony, 
iak w  Polfzcze.

Jakaż mądrość, iakie umiarkowanie, nie ieil 
potrzebne W eneckiey Szlachcie w  obchodze­
niu fię z ludem, ażeby go utrzymała w pofifu- 
fzeńltw ie! Y iakićhże nie zażywa fpofobow, 
ofładzaiąc mu tę, w  ktorey żyie nie rowność! 
utrzym yw anie w  Wenecyi nierządnych nie- 
w iaft, y  karnawał, fą rządu tey Rzeczypo- 
fpolitey polityką. Pierwizą z tych rzeczą 

iprawiaią, że boga&wa Panów  nieznacznie 

y  nie okazale fpływaią do pofpeilłwa; drugą,
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że pofpolftw o, przez całe fześć miefięcy W  

każdym roku żyiąc z naywiękfzemi Panami 
zabrat, y z niemi przebywając pod mafzka- 
m i, zapomina o fwoim poddańftwie, y  o ich 

panowaniu.

W olność Rzymika fmakowała fobie niegdyś 
w K rolewlkiey władzy: potym zaś nie mogła 
znieść władzy możnych Panów. Duch Repu- 
blikantiki rozgniewał fię na uniżaiącą dyftyn- 
kcyą. Pofpolftwo w  prawdzie exkludowato 
fię famo od naypierwfzych w  Rzeczypofpoli- 
rey urzędów , lecz nie chciało, ażeby go od 

• nich exkludowano; a dowodem wielkim, ze 
lud fprawiedliwie tego pretendował ieft to, iź 
miał tyle y  mądrości, y umiarkowania, ze fię 

od nich wftrzymał.

Słowem mówiąc, w  ten czas tylko Rzecz- 
pofpolita może fię nazwać iednym polity­
cznym ciałem, gdy każdy ma praw o do nay­
pierwfzych godności. Wfzelka zacność dzie­
dziczna niektórym ftanom pfuie w  niey ro- 
wność, rwie naymocnieyfze polityki ogniwa, 
y  ieft przyczyną obywatelow niezgody y po­
różnienia. Nie
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Nie máfz wigc w  tym dla wolności nie- 

bespieczeńftwa, ze polpolftWo pretenduie o- 
bierad z pomigdzy obyw atelow  bez excepcyi 
Magiftraty y Sgdziow, lecz toby było z nie- 
beśpieczeńftwem dla Wolności, gdyby im, o- 
brawfzy ich fobie, nie było polłufzne. Przez 
to  tylko Rzymianie z wolności w  padli w  ro ­
związłość, a z rozwiązłości w niew olą.

W  rządzie Republikantikim Panowie przyo­
dziani nay Wyzfzą władzą, doikonale iey użyć 
m ogą, W rządzie Monarchicznym maią ią 
czafem, lecz nigdy nie zapatruią fig na n ią , 
iako na rzecz dziedziczną; przez nich ta wła­
dza przechodzi, * lecz nie w  nich przemiefzki- 
W a; fą iey nieiako kanałami, lecz Monarcha 
otw iera y  zamyka iey ź rzo d ło , dzieli ią na 
ftrumyki, uWaia wiele iey przez kanały w y­
pływa, przypatruie fig iey płynieniu y  owfzem 
płynieniem iey kieruie.

Panowie przyozdobieni honorami nie ma­

jąc  źadney władzy, reprezentnią w  ofobach 
fwoich Monarchg u ludu, a lud przed tronem  
Monarchy. Jeże li rząd nie zna lig na polity*

ce
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ce zażywania Panów m ożny cli, potrzeba» 
ażeby y  Monarcha y  Naród wiele m iat cno­
ty, aby mógł utrzymać W rowności y powa­
gę ftanu daiącego protekcyą, y  prawą wol­
ność ftanu zoftaiącego pod tąź protekcyą} 
lecz iezeli ten ftan godny pofzano wania, zło­
żony ieft z Tamych wiernych obywateloW y 
dobrych P atryo tow , będzie, fundamentem 
gruntow nym  wfzelkich fił Pańftw a, y ogni­
wem mocnym utrzymuiącym pofłufzeńftwo 
y  władzę.

Tak do iftoty rządu Monarchiczttego, iako 
y  do Republikantikiego należy, ażeby iedno 
tylko było polityczne ciało, y  żeby części 
ikładaiące go ściśle fię Z fobą, y  gruntow nie 
łączyły. Machina ta  iakoźkolwiek ieft Wiel­
ka, y  iakoźkolwiek ieft naturalna, nie mo­
że trwać inaczey, tylko prZez ścifłe kliienie 
fię; a ieźeli rufzaiące ią liły , albo uftaią, 
albo fobie iedne drugim fą przeciw ne, to  fa­
mo co ieft wfzelkich fil iey y  ruchawości po­
czątkiem , przyczyną iey będzie zguby.

Ugrun-
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Ugruntowanie możnych Panów W Rządzie 

Monarchicznym, przedziwnie ieft pożyteczne 
do ugruntow ania y  utrzymania tey zgody y  
iednosci, k tóra ieft zrzodlem  dobrego publi­
cznego rządu.

Nie to fię ma mowi<5 o Rządzie, do które­
go fię intereffuie wiele ftanow, w  którym po­
w aga podzielona, w aży fię między Monar­
chą y  Narodem. Jeżeli Monarcha fzafuie la­
lkami, możni natychmiaft Panowie ftaną fię 
podłemi iego niewolnikami, autorowie kor- 
rupęyi narodu. W  liczbie pódatkow na lud 
włożonych, będzie nieznacznie zawierała fię 
fumma potrzebna na zakupienie roczne gło- 
fow , to  ieft na nadgrodzenie Monarfze tego, 
co go kofztuie kupno wolności Narodu u mo­
żnych Panów. Monarcha będzie miał taryffę 
wfzyftkich gtofow: łatw o w  radzie iego wy- 
kalkuluią co go ma kofztować przekupienie 
tey, lub owey cnoty.

Lecz w  Monarchii dobrze ufundowaney, 
W  ktorey to  Kroi zupełną m a władzę, bez 
żadney zazdrości, y  bez żadney dzielenia 

/ fię
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fif  nią z kim potrzeby, w  ktorey zatym  wfzel- 
U  moc y potęga Monarchy funduie fię na do- 
ftatkach fzcZęśliwości y  w ierności obywate- 
lo w , Monarcha nie ma przyczyny zdradzać 
narodu: Naród także nie ma przyczyny o- 
bawiad fie czego od M onarchy: Możni Pa­
nowie nie thogą iednćm u, z nich bardzie# 
iak drugiemu fprźyiać, albo ktorego z nich 
zdradzać; byłoby to  ńaw et w  nich niegodzi­
wym  fzaleńftwem, gdyby albó Monarchę po­
budzali do ty rańftw a, albo naród do buntu. 
Kaypierwfi poddani, naypiefwft obywatele i 
naypierwfżemi fą niewolnikami, gdy Pań- 
ftw o , k tóre ftanie fię D espotycznym ; mie- 
fzaią fię zaś razem z pofpolftweth iak tylko 
Pa/tftwo ieft Republikantikie; przychylni fą 
Monarfze dla preemirtencyl, k tórą  maią nad 
ludem ; przychylni fą ludow i tak  dla te g o , 

i e  dependuią od M onarchy, iako tez y dla 

tego  wfzyftkiego, co tylko z ludem maią po­

w szechnego, to  ieft dla w olności, prawa 

dziedziczenia, beśpieczeńftwa &c. Tak te­

dy Panowie możni fą przyw iązani do Rzą-

H
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du M onarchicznego, y  przez włafny fwoy 
in teres, y  przez pow inność; dwa te ogni­
w a arcy fą m ocne, gdy iedno drugie u trzy- 
inuie.

Żdaie fię iednak, ze ambicya możnych Pa­
tiów , poWinnaby zawfze zmierzać do Ary- 
ftokracyi. LeCz gdyby naw et lud łatw o łię 
im dał powodować, Sziachtaby lię im oparła, 
chyba gdyby była przypiifzczona do ucze- 
ftnićtwa ich po tęg i, k tóra  to  kondycya da­
łaby możnym Panom dwadzieścia tyfięcy ro- 
W nych, za iedrtegó Pana, higdyby fię więd 
ńa nią nie odważyli: pyfztia albowiem chud 
panowania, k tóra  fama ieft źrzodłem buntów» 
łatWiey może Znofić wyżfzą w ładzę iednego, 
aniżeli rowtiość wielkiey liczby^

Nayniebeśpiecznieyfzy w  Monarchii nie­
porządek ieft ten , gdy możni Panowie przy- 
Włafzczaią fobie w ładzę pow ierzoną, y  gdy 
fiły Pańftwa obracaią na Monarchę, y  na fa- 
tno Pańftwo podzielone przez fakcye. Ta-,

ka
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ka była fytuacya Francyi, gdy Kardynał Ry- 
cheliufz, ow  odważny, y  obfzernego rozu­
m u człowiek, przyprowadził wfzyftkićh mo­
żnych Panów dó pofłufzeńftwa Monarfże, i. 
pofpołftwb w  obronę praw oddał. Ganii* 
g o , ze nadto fobie W tey  mierze poftąpit; 
lecz podobno nie żnaydował innych srZod- 
kow  dó ugruntowania Monarchii, y  do przy­
prowadzenia do natnrałney fWoiey póry te ­
go wieikiegó, a nakrżyWionego przez bu­
rzą drzewa j iak nachylenie go w  przeciwny 

ftronię;

Frahcya niegdyś formowałaKroleftwo zło- 

¿pne ż kilku Pańftw hołdowniczych, nie do­
brze z f o b ą  ztądźónych, y  uftawicznie z  fo- 
b ą  wałczących. Po panowaniu L u d w i k ą  

XI. wfzyftkie te Panftwa złączone były W 
łedho polityczne ciało, łecż wfzyftkie iefzcze 
krałe zażyw ały tych pfzywileiów, k tóre mia­
ły  nadane o d  fvVoich pierwlzych Panów , a  

W ielkorządcy, k tó rzy  potym ófiedli mieyfcd 
tych Pariow, ichże fobie przywłafzczali w ła­
dzę; T e dwie rzeczy czyniły Monarfże dwie

a  - tru-
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trudności, które mu potrzeba by/o koniecznie 
ułatwić. Nayłagodnieyfzy był fpofob, a za- 

tym  nayroftropnieyfzy, fprowadzić do D w ora 

tych, którzy  oddaleni będąc od Dworu, y o- 

toczeni ludźmi przyuczonemi do lłuchania 

Woli ich, we wfzyftkim, uczynili fię iuź byli 

arcy-ftrafznemi. Monarcha pokazał blalk dy- 

ftynkcyi y łalk fwoich; Panowie ci możni na- 

tychmiaft zbiegli fię hurmem; tym fpofobem 

W ielkorządcy zatrzymani byli przy Dworze, 

ich ofobifta powaga zniknęła razem z ich 

przytomnością. W ielkorządy ich dziedziczne, 

m ogły być podług woli Monarchy dyfpono- 

wane, y  łatw o fobie było uczynić podległem! 

ich naftępcow; Panowie zapomnieli o fwoich 

Prow incyach, y  od nich wzaiemnie byli za- 

pomniemi. Tych Prowincyi kraie były podzie­

lone, pooddalane, z  wfzyftkich nieznacznie o- 

darte p rzyw ileiow , a tak prerogatyw a dzie­

dziczenia Pań fi w lennym prawem, w  famych 
tylko zoftała herbach.
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Oczywifta więc ieft rzecz, że potęga mo­

żnego Pana przy Dworze ieft tylko nieiakim 

cieniem.potęgi Panów możnych, iacy przed- 

tym  byli w  Kroleftwie, Niektórzy, winni fą, 

tę  fwoię dyftynkcyą fwołemu narodzeniu. 

W iękfza ich część famey ią tylko winni łafce 

Monarchów; wola albowiem Monarcho,w tak. 
ftwarzać może możnych Panów, iako y Szla­

chtę, y według fwoiego upodobania wielkość 
imienia, albo ofobiftą, albo dziedziczną czyni. 

Dziedziczną, mówię, albo ofobiftą, ażebym 

fiowu temu, możny, doikonałe dał znaczenie, 

lecz nie ma fię rozumieć w ścifłym ienfie, a- 
żeby ta zacność dziedziczna miała być taką, 

iąką maią krewni Kro lewicy dla fwego uro­

dzenia, albo i akr; maiąXiążęta yPanow ie naft 
Z łaiki nafzego Monarchy. Pierwizemi miey- 
fcami w każdym Pańftwie nazywaią pier.wfze 
godności, tak w  kościele,, iako też y w-Magi- 
ftratacb, woyikowe rangi, Minifterya, Urzędy 
u  Krołewikiego Dworu. T y tu ł iednak mo­
żnego Pana ,w  i\yoim w ziętym  znaczeniu*

p rz y - /
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przyzw oity ieft tylko famym tym Panom, k tó ­
rych P ar es nazywamy.

Przemienienie to  dziedziczenia Pańft w leri- 
ńym prawem, w  godność, która teraz zacno­
ści dawnych Panpw nieiakim ieft cieniem, mu- 
fiała wielę kofztpwać Monarchę, lecz za ia- 
kążkplw ick cenę m pżnaby pabyć iednośęj 
w ładzy y  pofłufzeńftwa; uniknienie od ślepey, 
y  tyrańfldey władzy lennyęh Panów, y  fzczę- 
śliwość zoftawania pęd pełnomocną obroną 
p raw , gotow ych zawfze na powftanie prze­
ciwko uzurpacyom, zdzierftwom y  gwałtom; 
fą dowodem, że takich dobr nie m ożna nigdy 
przepłacić.

W  ninieyfizym więc ułożeniu rzeczy, zdaie 
iię nam, że  możni Panowie fą tacy we Fran- 
cyi, iakiemi naturalnie być powinni we wfzy- 
ftkich w  całym świeęie Monarchiach. Nacya 
ich pow aża fobie, lecz bynaymniey fię ich 
nie boi; Monarcha ich fobie obowiązuie, nie 
wkładaiąc na nich kaydan, y utrzym uie ich 
wpofłufzeńftwie, nie przyprowadzaiąc ich do

Bg-
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nędznego ftanu. Do czynienia dobrze kre­
dyt maią niezmierny'; lecz nie maią żadnego 
kredytu do zafzkodzenia Pańftwu; y ich fąme 
prerogatyw y nowemi fą dla Pańftwa zakłada­
mi gorliwości y przywiązania, którycji to cnot 

fą rekompenfumi.

W  Rządzie Defpptycznym, iaki widzie«? fig 
daie w A zyi, możni Panowie fą niewolnikami 

ty rana , y  tyrąnami niew olnikgw , drżą fańu 
od boiaźni, a przed niemi drżą drudzy ; tak 
okrutnemi będąc w  panowaniu nad inne- 
m i, iako fą podlemi w  poddawaniu fię w yż- 
fzey w ładzy; kup idą u Pana fwego za włą- 
fną fwpi niewolą zw ierzchność, którą matą 
nad obywatelami: gotow i fą ząwfze prze dać 
Monarfże O yczyznę, a Oyczyznie Monar­
chę , herfztami fię.ftąiąc ludu, iak tylko hę 
zburituie, a iego naywiękfzemi zdziercami y  

uciem ifżyciełam i, gdy zoftaie w  poflufzeń- 

ftwie.

Jeżeli Monarcha ieft cnotliw y, leżeli chce 
być fprawiedliwym, y ieżeli fię może o wfzy^

ftkim
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ftkim inform ow ać, zguba ich pew na: y  dla 
tego  dzień y noc czuwaią kolo tey przegro­

dy, którą pomiędzy tronem y prawdą wyfta- 

wili; nie przeftąią mówić Monarfze; mozeiz 

wfzyftko, aieby  im pozwalał odważać fig na 

wfzyftko; w ołaią uftaw icznie: lud tw oy ieft 

fzczęśliwy! w  tym naw et czafte, w  którym, 

oftatnie krw ie iego y  potu wycifkaią kro­

p le , y  iczeii kiedy zdaią iię mieć względy 

nad, iego oiłabionemi filami, zdaięfię , ze to 

nie dla czego innego czynią, tylko dla wy- 

miarkowania, wiele iefzcze momentow lud w  

tym  uciemiężeniu bez ikpnania wycierpieć 
potrafi.

Przez niefzczęśliwość tych Pańltw, w  któ­
rych podobne poczwary rządzą, prawa nie 
maią fwoich trybunatów ; flabość nie ma za- 
dney dla fiebie obrony? Monarchą fobie fa- 
tnemu zoftawuie publicznego karania pra­
w o ; y  poki zdzierftwa y  uciemiężenia fą 
mu ukry te, poty  uciemięzyciele zoftaiąbez 
kary.

Taka
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Taka ieft forma tego opłakania godnego, 

Rządu, że nie ty lko Monarcha, ale też każdy 
z  możnych Panów w  powierzonym, fobie u- 
rzędzie trzym a mieyfce prawa. Ażeby więc 
panowała w  nim fprawiedłiwosć-, potrzeba, 
ażebv nie ieden człow iek, lecz mnoftwo łu­
dzi nie podpadało omyleniu fię, wolne było 
od błędów  y  paffyi, nie uw odziło fię włafną 
ku fobie miłością przyftępne byłp dla w fzy- 
ftkich, jednakowe dla wfzyftkich tak, iak pra­
w o ; to  ieft potrzeba, ażeby Panowie m ożni 
W P ań ft w i e D e fp o ty  c z n y m byli Bogami. Cze­
go, iako pretendować bez zaślepienia nie mo­
żn a , tak też poddawać fię pod taką w ładzę, 

oftatnie ieft fzaleńftwo.

O PRA-
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1 2 2

W Fizyce y  \y  Geometryi iłow o to ,  wiel­
kość żądnego nie przyimpie czgftokroć ogra­
niczenia, żadney nie przypufzcza kompara- 

cyi: iedno znaczy co m noilwo y  obfzerność. 
VI morąloey nauce ma w  fobie nieiaką do 
innych rzeczy relacyą, y  myśl ta , która go 
pam  wyiląwia, zawiera w  fobie nieiaką wyź- 

fzość. A tak kiedykolwiek przym ioty du- 
fzy, albo rozu.mu nazywamy wielkiemi, albo 
W  powfzęchnośęi ofobie całey przypifuiemy 
w ielkość, w yraża Iłowo tp wyfoki ftopień, 
nieprzyz\yoitego wielkiemu mnoftwu ludzi 
d o i  pieńftwa.

Lecz dpftoieńftwo to może być, albo na­
turalne, albo nadane, y  to  to  ielł przyczyną, 
że  dwie fą wielkości, naturalna iedna, druga 
od prawa w fzelką fwą zacność biorąca. Ufi- 
łuym y obydwom przyzw oite dać defiriicye.

W iel-
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W ielkość dufzy, to  ieft ftałpść, rzetelność, 

y wyfokośd fentym entow , ieft naypiekniey- 
fzą , y  nayiftotpieyfzą częścią ofobiftey za-, 
ęnośęi. Przyday iefzcze rozum obfzerny, ży­
w y, wyfoko myślący, ą będziefz miał wyobra­
żenie \vielkiego człowieka.

P o  dolkonałego wyobrażenia ze wfzyftkie- 
mi przymiotami wielkiego człowieka, zdaie 
fig, ze. potrzębaby iefzcze przydać naypię- 
knieyfze przym ioty ciała; Pofpplftwo nie 
zw ykło ich nigdy opufzczać- W  podziwie- 
niu zoftaiemy pzytaiąc, ze  Alexander był ma­

łym ; a Ąchillefą mamy za daleko więkfzego, 

iak był w  famey rzeczy, gdy widziemy W 

Iliadzie, źe żaden z iego towarzyfzow nie 
m ógł dźwignąć iego kopii; Ikłonnosć, k tórą  
mamy do miefzania rzeczy Fizycznych zm o- 

ralnemi W wyftawieniu fobie w ielkości, po­

chodzi naypierwey od imaginacyi nafzey, k tó ­

ra fzuka zawfze rozmiaru podpadaiącego pod 

zmylły, powtore dla tych codziennych fkut- 

k o w , k tóre w  fobie czuiemy, pokazuiących
nam
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ïj^m złączenie dufzy nafzey z  ciałem, ich 
Wjzaiemne fobie pogufzeńftwo y  porufzenia, 
talc na. filach dufzy, iako y  na iłach  fundu­
jące fig rozum u. Naturalna rzecz była ofo- 
bliwie w  czafach, w  których ftarfzeńftwo 
m iędzy ludźmi fundowało, fig, na filach ciele- 
fnych, ażeby fity. ciała kładzione były w  po­
czet heroicznych przym iotów. ' W  wiekach 
m niey grubiańikich ułożono klajTy z tych przy­
m io tów , k tóre  nam fą powfzechne z beftyą- 
m i, y  z ty c h , W których nas beftye celuią. 
Uwolniono wielkiego człowieka od potrzeby 
być pięknym, związłym y  filnym.

L ecz podług zdania pofpolftwa, potrzeba 
tefzcze y  teraz formować fobie w yobrażę- 

nie wielkości o rohiftey, podług naturalnego 

zw yczaiu. Rozum niewolnikiem ieft ima- 

ginaqyi, a imaginacya niewoiaiczką ieftzm y- 

iłow . Ta fądzi o przyczynach moralnych 

podług fi-zyczney wielkości lkutkow , kta- 

re  od nich pochodzą, y  fążniem zechce mie­
rzyć. -

Podo-
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Podobna ieft do w iary, że ci Królowie E - 

gipfcy, którzy powyitawiali naywyżfze pira­

midy, mieli fig za naywigkfzych K rolow ; tak 
fobie prawie poftgpowało pofpolftwo w n azy - 
Waniu ludzi wiełkiemi.

Liczba w oyfka, które uzbroili, lub k tóre  
zbili, obfzerność k ra iow , k tóre zrabow ali, 
albo fobie podbili, w ażność ich fortuny prze­
ważająca wfzyltkich ludzi fżczgście, fą nie- 
iako materyalami, z których fig formuie w y­
obrażenie tey w ielkości, k tórą  przypifuiemy 
ich ofobotn. Odpowiedź roźboynika mor- 
fkiego dana Alexandrowi, Quia tu magna clajfe 
Imperator; Wyraża tak żyw o, iak prawdziwie 
zw yczay nafz fądzenia y  myślenia o ludzkiey 
wielkości.

Kroi naywigkfzą życia fwego pokiadaią- 

cy fzczgśliwość na ziednaniu Paóftwu fwemU 

obfitości, zgody , y  pokoiu, bardzo bgdzie 
mało znany w  hiftoryach. Mówić tylko o 
nim bgdą z ozigblością, byt dobry;  nigdy 
mówić nie bgdą o nim, był wielki. Ludwik

IX.
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IX. w  wiecznymby był zoftawał zapomnie­
n iu , gdyby fig nie był Wfławił godną opła­
kania Krucyatą;

Słyfzeliześmy kiedy, ażeby mowioho o 
Rzeczypofpolitey Spartańikiey, poki była nie- 

ikazitelną w  fwoich obyczaiach; niewzru- 

fzoną dla praw zbaw iennych, nie zw yciężo­

ną  dla mądrości y  furowey karności? czyliź 
o  cnotliwym y  w olnym  Rzymie rnyślemy, 

gdy i ego fobie przypominamy wielkość? w y­

obrażenie ie g d , które: fobie wyftawiamy, 

ikłada fig ze wfzylikich przyczyn lego upad­

ku. Tó nazywamy iego wielkością, co ie- 

go  przyśpiefzyło zgubg; to  ieft blaik tryum­

fów , Odgłos Pańftw podbitych; nierozumne 

zamylły, pomyślności nie mogące być długo 
utrzymane, bogaćtwa pfuiące dobrą obyczay- 

nośćj chełpienie fig potggą, y  to obfzerne 

panowanie, ktorego fościągłość rodziła Iła- 

bość, y  które upaść miało pod włafnym fwoim 
cigzarenl.

Ci
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Ci, k tórzy  fą, tak rozumni y  tak fprawie- 

dliwi -, ze niechcieli kazić żadną tą Fizyczną 
pozłotą moralnego wyobrażenia prawdziwey 
w ielkości, mniemali przynaym niey, źe go 
mogli okryślić niektoremi przymiotatni, bez 
których lié w ielkość obeyść nie może. Ba 
gdzież profzę znaleść wielkiego człowieka, 
biorąc wielkość w  sciiîynl ienfie?

Ależander dziedziczył obizernosć rozumu* 
y dzielność dufzy. Lëcz widziemyż w  iego 
proiektach tę  plahtę fprawiedliwości y ro - 
ftropności* k tóra  fię wydawać ztvykla W 
WÎpahialeÿ dufzÿ y w  wyfokim rozumie? tę  
p lan te , która Wgląda w  fczafy przyfzîe, y  
niemi ro z rząd za , prżez k tórą Wfzelkié po­
myślności ftaią fię pożytecznemi * y  przez 
k tórą  wfzyftkie liićfzćżęśliwóści, których fię 

uchronić nie można* m ogą byćhadgrodzone 

więkfżemi dobrami. Deteïïo fine terrarum * 

per fm rii reditürus orbem, trijli.ś ejł, ( Seneca) 

Zamyfły Cefarza pięknieyfze były y  roilro- 

pnieyfze. Lecz potrzeba go rtaypierwey o-

czy-
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ćźyićM  od zbrodni zdradzie/tw a, y  zapo, 
mnieć o nim , iako o Hetmanie, albo w  He­
tmanie upatrywać obyw atela, chcąc w  nim 
znaleść wielkiego człow ieka. To fię teź  
m ówić m oże o wfzyftkich prawie Monar­
c h a c h /k tó ry m  albo podchlebftwo, albo poŁ 
dziwienie nadało imię wielkich. Ëyli z nie­

których miar wiclkiemi w  fwoim prawodaw'- 

ftw ie, polityce, fztuce woienney, w  obiera­
niu ludzi, których do wykonywania zamy- 
fłow  fwoich zażyw ali; y  żamiaft teg ó , có 
miano powiedzieć, ma ten lub oía wielki p r zy ­
m iot; powiedziano o Vÿoiowniku, o Polity­

k u , o Prawodawcy; Wielki to iejl człowiek. 

Hue &  illuc accedat , ut peifeïïa virtus f i t ,  œ- 

qualitas ac tenor vitee, per omnia conjlans JibL 
(Senec.)

jeft także w ielkość, ktor^ ftworzÿd mo­

żna, albo poftanowiĆ, która Z ofobiftą w iel­

kością iiić nie ma powfZechnego. Potrze­
bni wielcy lu d z ie \v  Pańftwie, a nie zawfze 

lątw o m ożna znaleść prawdziwie, wielkich 
, » , " iu-
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.udzi, w ym yślono  Więc fpofob uczynien ia 

vvielkiemi ty c h , k tó ry ch  nie m ożna było ża­

dnym  fpofobem poW ifkfzyd ; a to  iż tuezne 
podw yżfzettie w z ię to  imie W ielkości; flow o  
Wiec będąc in nttmero fińgidari ( la k o  Gram ­

a t y c y  n a z y  w aią: to  ieft S frÓ L  W e dw octt 

Gę może brać fenfach, a Panow ie w ielcy  m e  

om iefzkali n a  fw oy zażyć p o ży tek  flow  p o -  
dobieńftwa. W  W iękfzey iednak fw oiey li­

czbie in nuntero p lura li, to  ieft w ielcy ) n ie  

n ie  m a w  fobie ofobiftegó; flow otn ieft w ca­
le  w  fenfie po litycznym  od naturalnego- fw o -

iego  znaczenia oddałobym ; tak dalece, że  

w ielki który człow iek , żadnego m oże nie 

mieć charakteru z  tych; ktoremi l i f  dyftyn- 

gw uią w ielcy Panow ie; a w ielki Pan; m oże 

nie mieć żadnego z  tych przyniiotow  i k tord  

czynią człow ieka wielkim.

LecZ Pań w ielki w  KroleftW ie, uchodzi M  

Wielkiego człow ieka; repreźentuie go  w  fó* 

fcie; m a lego  całą pow ierzchow ność, lubo 

przytrafia f i f  cż ffto , ¿e ta  pow ierzchow ność 
I  fia-
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nadęta iteft tylko, y  nic w  fobie nie ma grun- 

itow ności. N ic nie ma pięknieyfzego, iako 

g d y  przytrafi fig widzieć złączoną w łaści­

wą zacność z  Wyfokim doftoieńftwem , zda- 

ią fi? być czafem wielu ludziom złączone z  
fobą, wiek nafz daie nam tego tyfiączne p rzy­

k łady ; lecz nie pifząc fatyry na żaden czas 

ani na żaden kray, pow iem y flow  kilka o 
byczaiach Panów w ielkich, takich, iacy fą 
w fzędzie ; proteftuiąc fig zaw czafu, źe  ni­
kom u nie chcemy przym aw iać, y  do nikogo 
tego  aplikować.

Pan w ielki, zaw fze mufi być tr.iany u ludu 
za  człow ieka D w orlkiego, a u Dw oru za po- 
pu larzyftg. T ak  iedeń, iako y  drugi ten 

przym iot, w yciąga albo talentu, ktorego g o ­

dnego za le ty , albo na mieyfce iego udatńey 

pow ierzchow ności. Talentu fobie nadać nie 

m ożn a, lecz pow ierzchow ność m oże fobie 
każdy prżypifać; m ożna fig iey nauczyć 

m ożna ią fobie uform ow ać; ieft to rzecz do 

udania. Pow ierzchow nością w ielkiego Pap» 

;«J po*
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pow inna byt? przyftoynośt? y  zacność, Przy- 

ftoyność w  tym  fenfie zm yśloną zacnością 

nazwa«? fię m oże; bo nie dozw ala czynić nic 

tak iego , coby nafz itan poniży«?, albo offa- 

wit? m ogto ; poda«? go  w  pośm iew iiko, albo 

w pogardę. Idzie tu  w ięc o to ,  ażeby po­

wierzchowność w ielkości przykfztalcona by­

ła  podług guftu, charakteru, y  obyczaiow  na­

rodu. Z  po Ważności m ilcząeey śrnianobyfię 

We Ftanćyi; toż  famoby fię iey  było przytra­

fiło y  w A tenach, obyczayność płocha śmie- 

fżfiąby była fżeczą  W Lacedetaibnie, toż fa­

mo by lą potkało y  wH ifżpanii. Popularność 
Pattow Angielfkich nagannąby była w wfpa- 

niałych W enetach. W fzyftkich tych rzeczy 

nauczyć fię m ożem y Z przykładu y  praktyki, 

bez iadn ey pracy y  reflexyii Zdaie fię Więtt 

rzeczą arcy-ła tw ą być wielkim  przez przy- 

ftoyność. .■iftfśoos

L ecz  prawdziwa zacność w wielkim Pa­
nie, nic innego nie ieft, tylko dolkonałe fpraW 

ie g o , iło w , krotko m ów iąc całego życia»

1» * go-
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Z godności, którą dziedziczy Zgadzanie %  

T aka zaś zacność Wyciąga ofobiftey zacno* 

se i, a za tn o sc i iefzcze row naiącey ran g ę , 

na ktorey iię zofłaie. Y  to to ieft, co  na* 

zyw am y płacić w kfn ą  ofobą. T ym  fpofobem 

naypierwfi ludzie w  K ioleftw ie, powinniby 

nayw iękfzych dokazyw ać rZeczy; która to  

kondycya zaw fze ie il  ciężka, a  częftokroć by* 
W» hiepodobną do wykonania.

Potrzeba w ięc była koniecznie niedoftatelt 

tey  zacności nadgrodzić pow ierzchow ną i a* 

k ą  okrafą, y  pow ierzchow ność ta odebrała 

fw o y  ikutek; pofpolftwo w zię ło  łatw o fzcze- 

fe  fantazm a za rzecz rzetelną; Ofobę y  Urząd 

Zadednę rzecz biorąc; Błąd to ieft w którym  

go  zoftaw ić potrzeba, bo ohiamienie ieft ie * 
dnow ładną ludu 'Monarchinią.

Lecz  niech iiam pow iedzieć fię godzi; ż e  

Panow ie w ielcy zdeym uią naypierwfi z  oczu  
pofpo ftwa om am ienie, p rz e *  n ieroftropn* 
fwoig dumę»

Teźfc
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T e n ,1 k tóry  na doftoieńftwaęh pow ierzcho­

wnie tylko; prezentuie dofkonalość, powi- 

-nienby w iedzieć, i e  nie wfzyftkich ofeuku-t 
ie, y  dobrze fię przynayinniey z fwotemi kon­

fidentami obch odzić , dla zo bow iązan ia  ich  

do milczenia. Gdy człow iek który w idzą­

cy rze cz y , iakiemi fą fame w  fobie, powab 

zaiący prewencye, a faai ich nie taiaiący, przy­

chodzi do ktorego w ielkiego Pana, z  przy­

zw o itą  a naturalną fobie fkrom nością; niećłi 

g o  ten przyimie z  tą w fpaiualą twąrz%».„kt<H. 

ra  zw ykła upokarzać, daiąc protekcyą; r<»~- 

zum ny o  w cz ło w iek ^  ani fig tym  urazi, aą i 

fig zadziwi ;■ fc.eną to„ tylko bgdzje dla .p<fc 

fpolilw a. fie£Z- gdy fig, .gmin oddali , ie z e u , 

Pan w ielki .zachow a, iefzcze fwą oziębią y,- 

firnową nfing, iezeli p p ftaw ajego , y ,rozim v, 

Wa nie prrzyfeierą.fta fig ludzkości;, człowic-i^ 
rozum ny o.deydzie od niego uśmieęhaiąc lig, 

m ów iąc o tym Panu dumnym to, co n iegdyś^ 

m pw iono o,Kotnedyande B aronie; wfxcze; $Ę-„ 

•pte&entuieg '.tł<0ę. ii& tK£ V jł‘ W  _teąi\&ęb...

hldlyi
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M ówi to  cicho bardzo, y  d k  fiebie tylko, 
fam ego to m ow if bo roftropny człowiek do-; 

>xytn ieft obyw atelem , W ie, że  w ielkość 

naw et zm yślona w yciąga pofzanow ania; bę­

dzie fzanow ał w  tym , który iey nie umie 
Zażyw ać, albo Przodków, k tórzy  mu ią  zo- 
ftaw ili, alb.p łafkę M onarchy, który g o  nią 

przyozdobił, albo naoftatek uftąwę Pąńftwa, 

która w y ciąga , ażeby Panow ie w ielcy mieli 
hon or y  u D w oru, y  u  ludu,

Lecz nie wfzyfcy, c i, którzy fą tak rozu­
m ni, maią podobne umiarkowanie. Paucis 
impomt Im ter extrlnfiecui induta facies. . . .  

Tenue efi mtndacium: ptrlucet, f i  diiigenter 
itijpexeris. (Sen ec.) W  nacyi ofobliwie w y- 

polerow aney nizfzey kondycyi ludzi upo­

korzona p rozn osć , oczy ma oftrowidza na 

poznanie dumney wielkich Panów niedośko- 

naloscr, y  ten , który dla w ielkości fw oiey 

będąc innytn ciężkim, pokaże kiedy, że  w iel-i 

kość ' i ego ieft zm yślona, m oże być pew ny, 

ze  arcy-furow ie będzie od wfzyftkich ludzi.' 
fądzony.

134
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■ c Człow iek maiący talenta, podw yzfzony 

na godności, ufiluie pociefzyć zazdrość , y  

uniknąć łudzkiey nienaw iści. Lecz- przez 

niefzczęśliwość', teH> któryby-naymniey p o ­
winien pretendow ać, nayw ięcey zaw fze po 

ludziach w yciąga. Im mniey ieft fpoibbnym 

do utrzymania fwoiey w ielkości, tytn bar- 

dziey drugich iey przyw ala ciężarem . Obra­
ca nieiuko w  (\voie ciato wfzyftkie fwoie w ło­

ści, Ekw ipaże, Przodkow  fwoicft, y  w fzy - 

ftkie fwoie D w orzany, ukryw aiąc fię pod 

tym  wfzyftkieh tych rzeczy zb iorem , m a fię  

za wyfoki kolos. Radź m u, ażeby w yfzedi 

z  tey fwoiey koperty , ażeby fię odarł z  ,te­

g o  w fzyftk iego, co nie iego ieft ; odw aż fig 

ty lko odłączyć go  od iego. urodzenia, y  od 

iego doftoieńftw a, odrzefz go  z  naymilfzey. 

iego. iefteftwa cząftk i; fta\yfzy fię tym czym, 

ipft W fa.raey jrąeczy, ft alfie fię niczym. Za- 

patruiąc fię z podziwieniem ną fwoie dofto? 

ieńftwo, Chce w lać w innych ten ku, fobie re-_ 

fpekt, którym  fig fam ku fw oiey uąpfi ofobię*,

http://rcin.org.pl



ufiłuie *  fwoiemi fiuźącem i cp& ipnnie upo- 

fcarzać ludzi w olnych; wfzyfcy ludzie podłym 
¥  » 'e g o  fą gminem.

Âfperiuî nihil ejl hunt li, qui-fur g it iu altum*

(Ç laud.)
T y p  fpofobem w ifk fza część wielkich Par 

® °w  fekodzą fohie fam ym , y  nas w yprow a­
dzają zbłędu. Jeden albowiem od nięh ura- 

źpn y  w iedzący o ich fekretach, potrafi ich 

oflaw ic, y  poftaw a ta , którą utrzym yw ali, 

natychmiafl: będzie wfzyflkim ku pośm iewi- 

ik u , iak tylko poznaią fig wfzyfcy na ofzu- 
kaniu.

Niech ze w ięc Pan w ielki m ający p p t r z e r  

hg oiżukiw ać w  tey  mierze pofpolftwo, itrze* 

i e  fig pilnie konwerluiąc z  dobrze myślące^ 

m i ludźmi, y  nieçh fobie fam mowi to, ęoby 
o  nim pow iedzie^ m ogli c i ,  ktprychby pri 

przyiąi z  pogardą, albo ktoryęhby z  dum ą od 
fiebie odrzucił.

„  K to ź ty  w ięc iefteś, ażebyś m iaipogar- 

n dzać ludźmi ? y  cp z cig  had nieb wynofi?

"« » P e_
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„  Pewnie tw oie ząflugi V PeWnie tw oie cno- 
,, ty ?  O iak wiele ieft ludzi w  podłym zo- 

ftaiących lianie od ciebie daleko cnotliw - 
„  fzych! Pewnie tw oie urodzenie ? Pbwą- 
,, ¿aią go w  toh ie , kłaniają fie w  ofobie tw o- 
„  iey cieniom ieizcze pozoftałym tw oich 
„ P rzodków ; lecz, powinienże cień pyfznić 
„  fig z, tych ukłonow , które oddalą ciału? 
s, Miałbyś chwalenia fig przyczynę, gdyby 

tw oię imie dawano twoim Przodkom , ia* 
„  ko dawanp Katonowi ftaremu imie iegoSy- 

„  na, Ozdoby Rzymu, (Gic. de Offic.) Lecz 

„  do iakięy pif pobudzić może pychy imie, 

3, do któregoś fię wilawienia nic nie przy- 

„ czynił, y  które famemu winien iefteś przy- 

,, padkowi ? Urodzenie wznieca emulacyą 

9, W wielkich dufeach, a pychę w  podłych. 

„  Słuchay ludzi fzlachetnie myślących, y  zna- 

„  iących fię ną fzacunku ludzi. Nie m afz  

„ żadnych- na iwiecie K r o l o u k t o r z y b y  z a  

„  przodków fwoich hiemieli niewolników; nie 

tf m a fz  żadnych, niewolnikom, ktorzyby za

„ P rzed -
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^Przodkow fwoicli nie mieli Krolow. (Piat.) 
„  $ ik t  Jię nie rodzi dla nafzey chwaty; ^ taro  

„pyto przed nami nie ieft dla nas. (Senec.) 
„K ad ź  frę. włafnego rozum u, wnidź w  iiebie 
„  famego . Nadam infpice animum, intuere 
» ęualis quanlnsq-ue j i t , aliend an. Jud: magmts,\

(Idem)
Sama tylko prawdziwa wielkość powie 

nam , k to  męze  podobną wytrzym ać próbę, 
Wielkość nadana, powierzchownemi tylko 

ozdobami fwemi biie w  oczy. Niech y  tak 
będzie, niech ze ma dumną aflyftencyą, a. 
yrpfte y  czyfte obyczaie ; to co będzie miała 
w  fobie dumnego., przypif^e fię ftanaw i, a 
nje o fobie. Lecz. Pąn w ielki, ktorego du{za 
Zarażona ieft pychą, ofobą fię całą fwoią nad 
nas podnofi. Człowieka to.fą flowa, do czło­
w ieka: Ty czotgąfz firc przedenmą, z wy fo­
ki'ego fwoiey rangi tronu, lecz z pychy l\vo- 
iey w ylokości, zapatruie fig pa nas y  pogar­
dza nantr? ’ . '^««W«h®$r»iso§a sicirv/ofi$$

Lecz czyliz nie ieft potrzebna wyfojęa do- 
ikonałość, do zachowania na wyfokim u rz ę ­

dzie
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dzie czyftych y  niewinnych obycząiow? Mo­
żna tego d okazać, y  to  ieft oczywiftą próbą, 
że arcy ieft trudna dziedziczyć z przyzw oitą 
przyftoynością doftoięńftwa, nie czyniąc im 

dofyć, y nie podać fig w  pośmiewitko wfzg­
dzie dawfzy lig na fobie poznać,

Pan wielki, gdy ieft oraz wielkim człowie­
kiem , nie ma racyi uciekać fig, ani do tey 
poniżaiącey wfzyftko wynioftości, którą ty l­
ko można nazwać małpą praw dziw ey go­
dności , ani do tey biiącey w  oczy okazało­
ści, która ieft tylko iakimftś obrazkiem chwa­
ły, y  która gubi zńaczne Szlacheckie Familie, 
pobudzaiąc ie przykładęm fwo.im do naślado­
wania tey fwoiey próżności.

Może w  oczu pofpołftwa, może W oczu 
mądrego, a naw et w  oczu famey zazdrości 
pokazać fig 'tak im , iakim ieft fam w  lobie. 

Refpekt bgdzie go wfzgdzie poprzedzał, u- 
feanowanie bgdzie go otaczało w  koło, cno­
ta  całego go przyodziewać bgdzie, ona mu 

ezynić bgdzie paradę, y  wfzgdzie aflyften- 
» . ^ . -  .  . , cyą.
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ę y ą . W ielkośd iego nadaremnie fię ukry- 
^ a<5 kędzie, y  unikać Bafzego ufzanowania, ur 
fzanówania nafze fzukać iey będą. (ą) JLecz 
lak wfpąniałe y  czyfte mit-d trzeba prawdzł- 
Wey wielkości'wyobrażenie, ażeby nie mieć 
boiaźni podania iey w  pogardę, ędarlfzy f% 
Z  tego wfzyilkiego, co- do iey nie należy i (lo­
ty  1 K toryżby z  wielkięh pafzego wieku Pa- 
Bow chciał iak Fabrycyufz od Ppffow nale-

. ł?y ¿A* %
ziony*gotuiący fobie fam przy ogniu legu- 
tniny?
jfrrr t « , ’.;, ' . . . r n —

(a )  Zuhacz la Bruyere o oCybiftey zacności.

K  O  N i |  C.
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